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VIII. Nr 345 SOSNOWIEC, piątek 16 grudnia 1938 roku. u s
Cen lumeru 10 srroszy

CENY U6Ł0łiZtN
ta wleraz milime­
trowy przed 1 loty
w tek śc ie  50 ^r., za 
tekstem  40 gr. Ogło 
szenia tatielarycz- 
ce  50 proc., a św ią­
teczne 25 proc. dro­
żej. Drobne og ło­
szenia po 10 groszy  
Dla poszukujących  
pracy 5 gr. *h wy­
raz. Na|m niej 1 zł. 
la  zastrzeżenie miejsce 

dolicza się 25%
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Francja grozi wystąpieniem zbrojnym
Oświadczenie min. Bonnet'a

PARYŻ, 15 12 K om isja  sp raw  zagranic?, 
nyeli Izby depu tow anych  w ysłuchała  w czora j 
expose m in. B onnet'a  o ca łokszta łc ie  s y h ia c i  
m iędzynarodow ej.

M ówiąc o roszczen iach  w łosk ich , * m in . 
B onnet ośw iadczył, że F ra n c ja  n ie  zgodzi sic 
nigdy n a  u stąp ien ie  choćby jedne, piędzi 
swego te ry to riu m  W łochom  i w szel'cr. u s iło ­
w ania zm ierzające w  tym  k ie runku , m ogą p ro

k

w adzić ty lko  do k o n flik tu  zbro jnego
W edług  słów  B onneta, h r. C iano ośw iad­

czył am basado row i F ran c ji, że rząd  w łoski 
nie b ierze odpow iedzialności za ok rzyk i w zno 
s /o n e  zarów no  w parlam encie , ja k  i na u licę .

O krzyki te nie pow inny  być w żadnym  wy 
p adku  uw ażane  za w yraz po lityk i rządu . Po 
liiykę tę należy  osądzać w yłączn ie  n a  pod 
staw ie dek la rac ji sam ego D uce, w zględnie je  
go m in istra  sp raw  zagran icznych .

Włosi ciągle swoje
RZYM, 15. 12. PAT. „G ioruale d l ta l ia  .j 

ogłasza trzeci z kolei a r ty k u ł om aw iający  re 
w in d y k ac je  w łoskie w obec F ran c ji. A rtyku ł 
pośw ięcony je s t zagadnieniom  T un isu  z p u n  
k tu  w idzen ia  ludnościow ego. -Dzienn ik  k ry ty ­
cznie ocenia fran cu sk i spis ludności z- ro k u  
1936. w edług k tó rego  w T unisie  m ieszka 31

tysiące W łochów  a, 108 tysięcy l-Taucuzów.
„G ioruale d T ta lia "  pisze, że w c iągu  ostat 

nich la t 60 liczba W łochów , k tó rzy  w vem igro 
wali z W łoch do T unisu , w ynosiła  150 lysię 
cy. Do liczby te j doliczyć należy  p o n ad to  cmi 
gran tów  w łoskich z M arsylii i M alty (?), oraz 
nadw yżkę urodzin  nad  zgonam i, k tó ra  u lud

nośc-i w łoskiej je s t  szczególnie duża. Jeż. a 
chodzi o cyfrę F rancuzów  w T unisc, to nie 
należy zapom inać, że w śród  obyw atel- fran cu  
skicli zn a jd u je  się k ilkadziesią t tysięcy W ło  
chów , k tó rzy  pod nacisk iem  przyjęli obyw a 
telstw o francusk ie . Zresztą spis francusk i z 
ro k u  1931 stw ierdza w yraźn ie , że w śród 91 
tysięcy obyw ateli francusk ich , ty lko  27 tysię 
cy u rodzonych  było we F ran c ji, a 37 tysięcy 
urodziło  się we W łoszech. Cyfry tt dow o 
dzą —  zdaniem  ,,G ioruale d ‘I ta lia “ - .że !u 
riność w łoska znakom icie przew yższa SWą  pt 
czebnością F rancuzów . P ośw iadcza  to  ró-.v 
nież ra p o r t depu tow anego  francusk iego  
C happdelaine, k tó ry  w roku  1930 a la rm o w ał 
fran cu sk ą  opinię pub liczną , głosząc, że w 
T unisie  m ieszka 130 tvsięcv W łochów .

Anglia stanie w obronie Francji
w razie ataku na Tunis

winni zareklamować swoje towary 
i wyroby PP. Kupcy i Przem ysłow ­
cy w okresie przedświątecznym?  

Tylko

w , EX PREStE ZA6ŁEBtA“
najskuteczniejszym organie rekla­
mowym województwa kieleckiego

LONDYN, 15. 12 PAT. P rem ie r C ham ber 
lain , zapy tany  w czora j w  izbie Gmin czy w j  
l e c  fa k tu , żc W ielka  B ry tan ia  jes t s y g n a ta r ii  
szem  konw encji z r  1923, dotyczącej położę

n ia  obyw ateli b ry ty jsk ich  w T un isie  o raz  w > 
bec postanow ień w łosko-b ry ty jsk iego  poroz i 
m ien ia , zabezpieczającego s ta tu s  quo  n ■ 
M orzu Ś ródziem nym , rząd  b ry ty jsk i uczyni

PoisHft - sowieckie rokowania handlowe
W ARSZAW  A, 15. 12. W czoraj w yjech a ł do M oskwy naczelnik żych ow sk i z 

M in. Przem ysłu  i H andlu, który przeprowadzić ma w stępne rozm owy ze rządem  
sow ieckim  w spraw ie zawarcia porozum ienia handlow ego polsko - sow ieckiego.

Rozm owy m ają sie rozpocząć w M oskw ie dnia Ki hm. i potrwają do św iat 
Bożego Narodzenia.

odpow iednie p rzedstaw ien ia  rządow i w łoskie 
m u, że w w ypadku  jak ie jko lw iek  ag res ji prze 
tiw k o  T unisow i W ielka B ry tan ia  nie p o z o s t . 
laby obojętna. P rem ie r C ham berla in  od po 
w iedział:

„Z daniem  rząd u  Jego K ró lew skie; Moś a. 
zobow iązanie poszanow an ia  s ta tu s  q u o  na 
.Morzu Ś ródziem nym , zaw arte  w porozum ie 
i  iu  w dosko-brytyjskiin , n iew ątp liw ie  dotyczy 
T un isu . W szelka a k c ja , sp rzeczna z postano  
w ien iam i tego porozum ien ia , m u sia łaby  oczy 
w iście w yw ołać bardzo  pow ażne obiekcje r i  i 
du bry ty jsk iego , k tó ry  nie m oże w ogóle dc 
puścić  m ożliw ości tego rodza ju  a tak u , jaki 
sugeru je  in te rp e lac ja " .

Amnestia nie obejmie Sdwschnigga
100 klasztorów zwrócono w Austrii rządowi

W IE D E Ń , 15, 12. PAT. Na konferencji 
d la  dz ienn ikarzy  zagran icznych  w tu tejszym

Posiedzenie rady ministrów
Przyjęto szereg projektów ustaw

W A R S Z A W A , 15. 12. P A T . W  d n iu  .15 
om>. o d b y ło  sic, po d  p rz e w o d n ic tw e m  p ’ c 
m ic ra  g en . S ła w o ja  S k ła d  k o w sk ie g o  j>o- 
•nedscenic ra d y , m in is tró w , n a  k tó r y m  p rz y  
ję ło  sz e re g  p ro je k tó w  i u s ta w .

R a d a  m in is tró w  p rż y ję a l  m . m . p r o ­
je k t u s ta w y  o p o ż y c z k a c h  prem ioA -ycii; ~ 
P ro je k t  ten . w p ro w a d z a  je d n o l i te  o rzep i-  
sy p ra w n o  w c a ły m -’ p n ń s i tv.e ,v dz iadz i- ■ 
n ie  o b ro tu  p o ż y c z k a m i p re m io w y m i. W y  
suw a ja k o  n a c z e ln ą  z a sa d ą  p rz y w ile j  p a r  
s iw a  d o w y łą c z n e g o  e m ito w a n ia  pożyć- ek 
p re m io w y c h  o ra z - s tw a rz a  p o d s ta w y  do u- 
norm ovw uiia  sp rz e d a ż y  'p o ż y c z e k  p re m io ­
w ych n a  r a ty .

N a s tę p n ie  ra d a , m in is tró w . p .z y l r ł a  ki] 
ka  p ro je k tó w  u s ta w  w s p ra w ie  r a t y f ik a ­

c j i  um ów  m ię d z y n a ro d o w y c h .
W  d a ls z y m  c ią g u  p o s ie d z e n ia  r a d a  m i 

n is tró w  p r z y ję ła  p r o je k t  u s ta w y  o u lg a c h  
p o d a tk o w y c h  d la  a k e y j  B a n k u  P o ls k i go 
k tó r y  p rz e w id u je , ze a k c je  B a n k u  .P o lsk ie  
g o  o ra z  w y p ła c a n e  od n ic h  d y w id e n d a  i 
su p e rd y w id e n d a  są  w o ln e  od p o d a tk ó w  
i  in n y c h  d a n in  p u b lic z n y c h , p a ń s tw o ­
w ych  i s a m o rz ą d o w y c h .

R a d a  m in is tró w  p r z y ję ła  p o za  ty m  
p r o je k t  u s ta w y  o ty tu le  in ż y n ie ra .  P ro ­
j e k t ,  ten , .w n ie s io n y  przez-, rz ą d  do  S e jm  o 
p o d czas  p o p rz e d n ie j k a d e n c ji  — o b ecn ie  
b ęd z ie ' w n ie s io n y  p o n o w n ie ,, p rz y  czym  w- 
n o w y m  p ro je k c ie  u w z g ę d iiio n o  sz e re g  
zm ia n , w p ro w a d z a n y c h  p rz e z  k o m is ję  o- 
św ia to w ą  p o p rz e d n ie g o  •’S e jm u .

urzędzie p ropagandy  Rzeszy ośw iadczono o fi 
tja ln ie , że ew en tualna  am nestia  p o liljc zn a  ;v 
A ustrii n ie obejm ie osoby k an c le rm  
Schuschnigga.

W  odniesieniu  do sp raw y  konfiskat m ie 
im  kościelnego ośw iadczono dziennikarzom , 
że poza jedynym  w ypadk iem  rzeczyw istej 
k o n fisk a ty  chodziło  o zajęcie 100 klaszto 
rów , k tó re  były  swego czasu w łasnością pań 
siw a i obecnie zw rócone zosta ły  rządow i.

BERT.IX. 15. 12. Jak  słychać, zostanie 
w kró tce  w ydane zarządzenie, pow oln iące a 
pow ro tem  do Rzeszy w szystk ie oso) \ . t r u d ­
niące się za g ran icą  służbą dom ow ą. Kr .rządze 
nie to w ypływ a z postanow ień  p lan u  4-letn ie 
go, k tó ry  przew idu je , że w razie  b rak u  kw aii 
filcow anych sił w  w ew nątrz  k ra ju , m ogą 
być zarządzone k ro k i rep a tria cy jn e  N ieci 
cpw  z zagranicy , celem  w ypełn ien ia  luk  w  
gospodarce n iem ieck iej. Z arządzenie  to  do ły

iA W A t A M A Bs j l m a  ti r~i rn  #ir** A r n r t n r  rrr rw. t m  i  u

P f W A  T Y C H Y  "
: 1 6 2 9

O d  t rzys tu  lat ida w świa t

czy głów ne n iem ieckiej służby dom ow ej \  
A nglii, a szczególnie w H oland ii, gdzie p r a ­
w ie  co trzecia  służąca  jest N iem ką. W  ten spu 
sól) p rzybędzie d o 'N iem iec  około  14 tysięcy
OSÓl).

W yroki  ś m  erc i  i e i ę ż t i e g o  
w i ę ź  e n i a  d la  c d o n k ó w  Ksim.vsr#

W IE D F .iir. 13. 12. P A T . W  m. W--1- 
sk a z a n o  je d n e g o  b. c z ło n k a  l le im w e h r y  
n a  śm io ic , tr z e c h  n a  3 l a t  c ię ż k ie g o  w ię ­
z ie n ia  o ra z  je d n e g o  n a  .18 l a t  c iężk ieg o  
w ię z ie n ia  za  to , iż  w l ip c u  1934 r .  z a b il i  
je d n e g o  o ra z  z ra n i . i  d ru g ie g o  n a ro d o w i 
go  s o c ja lis tę ,  p r z e k r a d a ją c y m  s ię  pr/.<v 
g r a n ic ę  do N iem iec . ______

Witos pawraca to  krają?
W A R S Z A W A . 15. 12. „C zas"  p r z y n o ś ’ 

w iad o m o ść , ja k o b y  w  d r u g ie j  p o to w i f 
s ty c z n ia  n a le ż a ło  sie. sp o d z ie w a ć  p o w ro tu  
do P o lsk i W . YYilosa i o d d a n ia  s i ę  do 
d y sp o z y c ji -władz są d o w y c h ,

P rz e d  t o n  15 s ty c z n ia  z b ie rze  s ię  p o ­
dobno  r a d a  n a c z e ln a  S tr .  L u d o w eg o , n a  
k tó r e j  m a  b y ć  p o s ta w io n y  w n io sek  w e­
z w a n ia  W ito sa  do p o w ro tu  do  k ra in .
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Wyjaśnia  s l g  tajemnica

Trup kobiety na stole operacyjnym
w gabinecie lekarza

WARSZAWA. 15 12 Samobójstwo ś. 
dr. Bolesława Hermana o czym pisaliśmy 
wczoraj, popełnione w niezwykłych okolicz­
nościach, wywołało w świecie lekarskim w> 
A\ arszawie bardzo duże wrażenie.

Mimo zgonu lekarza policja ś'ectc:c. nadal 
prowadzi dochodzenie w celu ustalenia, w 
jaki sposób przewiezione zostały na Wolę i 
porzucone na pustym placu zwłoki zmarłej 
'•■od narkoza w gabinecie lekarza przy id. 
Koszykowej 10 pacjentki, ś. p. Marii Rud­
nickiej.

Pod zarzutem pomagania lekarzowi w prze 
■wiezieniu zwłok zatrzymano wczoraj dwie 
łsoby Osadzono je w areszcie śledczym.

Sprawa porzuceniu zwłok nie została je l  
nuk dotychczas wyjaśniona Niewątpliwie w 
usunięciu zmarłej z mieszkania musiał ktoś 
lekarzowi pomagać.

Pacjentka zmarła —- jak można przypu
szczać — około godz. 3 po poł., zwłoki zaś 
jej wywieziono późnym wieczorem, jednak 
jeszcze przed zamknięciem bramy.

Portier, który z krótkimi tylko przerw a­
mi stale przebywa w hallu kamienicy, twier 
dzi. iż nie zauważył nic podejrzanego

Zwłoki przewieziono na Wolę według 
wszelkiego prawdopodobieństwa samocho-

dem prywatnym. Dr. Herman własnego auta 
nie posiadał, musiał je więc od kogoś poży 
czyć lub wynająć.

W zakładzie medycyny sądowej przy uli 
cy Oczki dokonano wczoraj po południu sen 
cji zwłok tragicznie zmarłej pacjentki dr. 
Hermana.

W yniki autopsji będą zakomunikowane 
prokuratorowi.

Nie ulega wątpliwości, iż sekcji potwier 
dzi uprzednie przypuszczenia i usta u że śp 
Rudnicka zmarła na udar serca podczas ope 
racji wskutek zbyt silnej dawki środka usy 
piejącego.

Plewicka skazana
na 20 iaf ciężnęch robót

N a 20 la t ciężkich robót i 10 la t zaka­
zu poby tu  wg F ra n c ji skazał sąd p a ry sk i 
Ftew ieką, uw zględniając okoliczno-- •; ła­
godzące.

S praw a gen. Skoblina będzie ro 'p a try  
w aua oddzielnie. Ma on być sądzony za­
ocznie.

W  ostatn im  słowie p. Plewicka, p ła ­

cząc, ośw iadczyła po rosy jsku , ze czuje 
się opuszczona przez w szystkich i ze nie 
ma żadnego św iadka, k tó ry  mógłby ze­
znaw ać na je j  korzyść.

Jeden  Ilóg w idri ty lko  m oją aiew in- 
uojc! Nie uczyniłam  nikom u nic złego — 
m ówiła oskarżona — kochałam  ty lko  -we 

męża. Niech mnie dzisiaj za to  sądzą.

Kto wygrał
na loterh?

W e w czorajszym  ciągn ien iu  3-ej k la ­
sy L oterii lań s tw o w e j padły  naslępują- 
t, większe w ygrane;

w ygrana 5.000 zl. ua

55615 131307

&łała dzienna 
r. 135475.

75.000 zł. na  nr, 51872
10.000 T/ l  ua n -ry : 19410 

121725.
5.000 zł. n a  n-ry; 129S09 132266.
1.000 zł. na n -ry ; 13171 26288 21883 27814 

26537 103779 113746.
oOo-----

Makabryczne odkrycie
w  W IL N IE

Podczas robót ziem nych w W ilnie 
ua ul. N owogródzkiej w ykopano czaszkę 
rudzką w hełm ie, szablę i karab in , niewia 
domego pochodzenia. Czaszkę odn iesien i 
do In s ty tu tu  M edycyny Sądowej.

Zachodzi przypuszczenie, że natrafiono  
n a  ślad  jak ie jś  zbrodni popełnionej na 
żołnierzu przed w ielu la ty . Zagadkow ą 
w ydaje  się ta  okoliczność, że mimo n a j­
skrzętniejszych poszukiw ań nie n a tra f  ur 
no na  trop  pozostałych części szkieletu.

Domjnium żydowskie
Miejsce dla m ian a  żydów

Angielska Izba Lordów zajmowała sic ł gielskicli, a zwłaszcza Austrialii oświadcza- 
wczoraj sprawą żydiwską. I ]ąr, i i  rząd auśtrialijski gotów j e s z  przyją:

Głównym mówcą był lord Markij który  I milion ludzi 
wskazywał na puste terytoria dominiów aa Lord Marłey apelował do rządu o przyją

Róże nadal kwitną
NA K O C IE W llJ.

W ogrodzie ro ln ik a , p. J . Brzezi ń,-.ki 3- 
go zak w itła  w B rzeźnie na K oeiew iu po 
raz d ru g i w br. róża.

Pozostało krzew y, o ile ciepło się u trzy  
ma, już  w przyszłym  tygodn iu  zakw iti.ą  
K w itn ięcie  róż w te j porzo je s t żywo ko­
m entow ane i m ieszkańcy Brzeźna tw ie r­
dzą że zim a będzie łagodna.

Dwaj kupcy Sosnowca
przed  sądem  w l a m o w i e

P rzed  Sądem Okręgowym  w la rtio w ie  
odbyła się rozpraw a przeciwko 
dwom kupcom z Sosnowca: Izaakowi 
Moszkowiczowi i Dawidowi Lewartow- 
skieinu, oskarżonym o oszukańcze mani­

pulacje w czasie bankructwa.

O skarżeni wzięli tow ar w kom is od 
kupca Z andera z Tarnow u za 2.226 zł., wy­
staw ili weksle, lecz ich nie w ykupili, a to 
w ar sprzedali.

O skarżony Moszkowiez prow adził do 
spółki z m atką  Lew artow skiego sklep kon

fekcyjny, w którym  Dawid Lew artow ski 
pełn ił funkcję k ierow nika. Gdy f irm a  po 
p ad ła  w trudności płatnicze, Z ander zażą 
dal zw rotu towaru. Lew artow ski chciał to 
w ar zwrócić, lecz sprzeciw ił się tem u 
Moszkowiez i ezesó tow aru wywiózł do 
Będzina.

Sąd skazał Mcszkowicza na 151 miesięcy 
w ięzienia z zawieszeniem na 4 ła ta . Dru 
g i oskarżony Lew artow ski, został un ie­
winniony.

w  Gujanie
w Australii

cie uchodźców nie tylko z Niemiec, ale i t  
innych państw, prosząc o szczegółowe infor 
mację, co do położenia uchodźców, którzy 
obozują na granicy między Polską a Niemca 
mi. —

Następnie lord Marley wskazał też na m oi 
liwośi połączenia obszaiów Gujany brytyj 
skiej, francuskiej i holenderskiej i stworzenie 
pewnego rodzaju dominium żydowskiego.

Arcybiskup Canterbury, prymas kościoła 
anglikańskiego, wyraził nadzieję, z » jednak 
uda się skłonić rząd niemiecki, aby zezwolił 
uchodźcom żydowskim na zabranie ze sooij 
pewnych środków.

V/ imieniu rządu lord Plymouth przyznał, 
i t  zagadnienie jest ogólnoświatowe •' że przy 
stępując do niego, należy podejmować wg 
siłki w skali międzynarodowej.

Co się tyczy brytyjskiej Gujany, to obszar 
jaki ewenł. mógłby być dostępny dla koloniza 
cji. wvnosi około 40 tys. mil kw. (>ęść tej 
ziemi składa się jednak z lasów, nie edpow e 
dnieli dla kolonizacji.

Powieść

A D A M  CZEKALSKI

IŁOSC
STRESZCZENI E POCZĄTKU 

PO W IEŚC I
W ypadk i opisane w te j powieści rozgry  

w a ją  się w czasach gdy Litw a i Rzeczpo­
sp o lita  zw iązane by ły  w spólnym  węzłem 
U nii lubelsk iej stanow iąc jedną calośc. 
W  tym  czasie na L itw ie zam ieszkują 
dw aj możni m agnaci ks. K aro l Radzi- 
w ił! przezw any „Pan ie  K ochanku’ i knn 
elerz M ichał C zartorysk i. Obaj są prze­
ciw nikam i politycznym i Na dworach obu 
m agnatów  przebyw a pełno szlach ty , w 
każdej chw ili gotowej na w ezwanie swe­
go pana  zbro jną ręką pom ścić jego znie­
wagę.

Zwycięstwo z tych h a rab u rd  wychodzi 
ło zawsze stronnictw o ks. K aro la , dzięki 
n iesporzy te j energ ii s ta ro s ty  opeskiego 
Ja n a  Ciechanowieckiego, pułkow nika hu 
żarskiego. Na zebraniu  stronn ic tw a kaw  
elerza C zartoryskiego, k ió rum e przew o­
dził s ta ro sta  szakiuow ski g ra f S tru ty n - 
sk i zapada decyzja, przeciągnięcia do na 
swą stronę p u łk  Ciechanowskiego przy 
pom ocy ożenku z córką S tru tyńskiego , 
odznaczającą s ię  niezw ykłą urodą.

G raf S tru ty ń sk i w ydał w spaniały  bał 
na k tó ry  zaproszono najprzedniejsze oso­

by L itw y a ra. inn i i J a n a  Ciechano­
wieckiego, k tó ry  ołśnio urodą córki 
S tru tyńsk iego , Hedw igi, zakochuje się 
w n iej bez pam ięci, zyskując je j  wza­
jemność. P o  ślubie Ciechanowiecki wraz 
z żoną zaszywa się w swej pcsiadłośei 
Opsie.

Gorąca, w ulkaniczna poprostu  miłość 
męża, nuży jego żonę w k tó re j sercu m i ­
n ą ł pierw szy żar a w raz z nim  i miłość 
do męża. P ięk n a  pani chcia łab j być w 
tow arzystw ie h r. Rzew uskiego w którym  
się skrycie  kocha, a k tó ry  przybyw a do 
W ilna. Iledw iga chciałaby  tam  pojechać 
jednak  bez inęża.

#  *  #

16)
— Skądże bogi prowadzą waćpana?
— Ze świata i w świat, wasza mi­

łość — odrzekł pan Stanisław. — Ale 
waszej miłości powiem sub secreto, iż 
król JMość, bawiąc ostatnio w swoie-j 
stolicy polskiej, zachorzał mocno i by­
łem posłany aż w te dalekie strony po 
sławnego medyka Klaudiusza Fereta.

— A gdzież go waść masz?
— Jest już w drodze do stolicy nad 

wiślańskiej. .Ta natomiast umyśliłem

wskoczyć po drodze do Opsy, aby pa­
nu staroście pozdrowienia i pismo od 
JW. generała Ciechanowieckiego od­
dać.,. No, ale gdzież to pan starosta?

— Nie masz go, wyjechał przed 
dwoma godzinami do Wiłkomierza, a 
stamtąd dalej do W i Ina na reassump- 
cję trybunału i pewnie nie prędko 
wróci.

Pan Stanisław Rudomina Dusia- 
tycki, dworzanin króla jegomości Au­
gusta III, zwanego Mocnym, pocho­
dził ze starożytnego senatorskiego ro­
du, choć teraz podupadłego już znacze­
nie —- i madame Hedwige wiedziała o 
tym. Zaprosiła go tedy do komnat, nie 
widząc nic niewłaściwego w tym po­
stępku. Kiedy znaleźli się już w zacisz 
nej izdebce, pan Stanisław westchnął 
i rzekł:

— Jaka szkoda, że nie zastałem 
JW. starosty!

— Trudno, nic my .już na to w tej 
chwili nie zaradzimy, bo starosta pew 
nie tam już gdzieś pod Wiłkomierzem 
się znajduje. No, ale... przecie mógłbyś 
waćpan poczekać na niego tutaj, o ile 
ci nie spieszno, a tak i waszmośei i 
mnie nie wydałoby się owo czekanie 
tak przykrym.

 ̂ — Czy wasza miłość raczysz zezwo 
lic mi na to?

— Czemużby nie? Wszakżeż nie ma 
w tym nic nieobyczajnego! Dlatego nie 
tylko zezwalam, ale i proszę waćpana 
o pozostanie tutaj do czasu przyjazdu 
pana starosty opeskiego.

Hoży dworzanin królewski, podob­

nie jak niegdyś pan Jan Ciechano­
wiecki, spojrzał w oczy pięknej staro­
ścinie i przejrzał się w tych fascynu­
jących, głębokich jak tonie morza 
oczach.

— Zostanę z ochotą — rzekł następ 
nie — bo rozumiem, iż pozbawianie się 
choćby najkrótszej chwili towarzystwa 
tak nieziemskiego zjawiska, jak pani, 
madame, byłoby już nie tylko błędem, 
ale.i grzechem nie do przebaczenia, kto 
rego żaden młody i na piękno czuły 
człowiek dopuszczać się żadną miarą 
nie powinien.

— Panie!...
— Madame!...
— Pochlebca i dworak z waćpana.
— O, pani, czyż prawda może ucho­

dzić za pochlebstwo?
Hoży dworzanin złożył rycerski u- 

kłon i znowu spojrzał w cudne oczy 
rusałki z nad drzemiącego jeziora 
opeskiego.

Pani zadzwoniła i rozkazała przy­
gotować gościowi pokój i wszystko co 
należy.

— Proszę, rozgość się waćpan, wy­
pocznij nioeo, a potem przyjdź tutaj, 
by ze mną pogawędzić, opowiedzieć o 
życiu dworskim, o modach i plotecz­
kach wielkokwiatowych.

— Z rozkoszą zabawię waszą mi­
łość.

— Zatem, adieu, vensieur.
— Adieu, madame.

d. c. n.
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rngiei Pamiętaj o g w ia zd ce

Obrady przedstawicieli państw ame­
rykańskich w Limie, stolicy Peru nad 
brzegami Oceanu Spokojnego, są wy­
razem pokojowej i zacieśniającej 
współpracy wszystkich państw a mery 
Kańskich. Współpraca ta od pewnego 
czasu, a ściśle biorąc od lat pięciu,
Cy.yłj od czasu zmiany politvki Stanów 
^jednoczonych wobec ich bliższych i 
dalszych sąsiadów z kontynentu ame­
rykańskiego, wkroczyła rzeczy wiście 
ca realne tory.

Dawną bowiem zasadą polityki >ta _ 
nów Zjednoczonych wobec powstałych fl cyine} 
państw amerykańskich było stale mie. |  
szame się do ich sprow wewnętrznych 
*„ (,° ich wzajemnych stosunków mię­
dzy sobą. Miało to na celu umacnianie 
politycznych i gospodarczy h wpły­
wów U. S. A. na całym kontrnen.io 
amerykańskim. Stany Zjednoczono 
wykorzystywały w tym kierunku każ­
dą okazję, a tych nie brakło, l>o ćiostar 
ezaly ich ustawiczne przewroty, rewo­
lucje i zamachy stanu, których w id ow ­
n ią  są  tak często państwa i państiwka 
■środkowo i południowo-amerykau kie.

Niektóre z tych rewolucji i prze­
wrotów były nawet wprost wywoły­
wano obcą interwencją tych lub in­
nych kapitalistów, wobec których do­
chodzące do władzy grupy zaciągały 
połączone z obopólną korzyścią zobo­
wiązania. Często interweniował rów­
nież bezpośrednio Waszyngton, co 
szczególnie jaskrawe formy przybie­
rało wobec maleńkich lądowych lub 
wyspiarskich republik środkowo-ame- 
i'ykańskich. Karne ekspedycje lub 
działa floty wojennej U. S. A. często 
zmuszały republiki te do kapitulacji.

Ta polityka Stanów7 Zjednoczonych |  
wywoływała protesty. Na kongresie 
panamerykańskim w Montevideo w r.
1933 wybuchła prawdziwa burza z po­
wodu interwencji „wuja Sama“ na 
Kubie, gdzie wypędzono prezydenta 
Moehado i jego następcę Cespedesa, a 
na czele rządu stanął sierżant Battista.
I wówczas to prezydent Roosevelt, któ 
iy właśnie w tym czacie przejął wła­
dzę od Hoovera zaniechał interwencji 
na Kubie i skierował politykę Stanów 
Zjednoczonych wobec pozostałych 
państw Ameryki na zupełnie inne 
tory.

Wkrótce potem Stany Zjednoczone 
uroczystym oświadczeniem wyrzekły 
się prawa zbrojnej interwencji na te­
rytorium niezawisłych republik ame­
rykańskich, nawet w wypadku naru­
szania praw własności obywateli Sta­
nów.

Zmiana kursu polityki U .S. A. od­
biła się korzystnie na całokształcie sto 
kunków między państwami Ameryki.
Wielka konferencja panamerykańska, 
jaka z inicjatywy Roosevelta zebrała

o Ksiqieczce Premiowej PKO V-ej serii
ŁSSSEE"

Na szpaltach pism

Projekt prawa małżeńskiego
K ato licka  A gencja  P rasow a p rzyp o m in a  

spraw ozdanie  p rezyden ta  K o m is ji K od y f i k a ­
cy jn e j o praw ie m a łżeń sk im , a szczególnie te  

k tó re  odnoszą się do m a łżeń sk ich  
sto su n kó w  m a ją tko w ych . A fiafyh  / one z je .i- 
n e j s tro n y  być  h a rm o n ijn y m  ro zw n -ę c u  ni o 
dziedzin ie  s to su n kó w  m ająW  w jc h  zasad  
p rzy ję ty c h  w  pro jekc ie  praw a  m ałżeńsk iego

osobowego, z  d ru g ie j zaś s tro n y  u jm o w a łyb y  
te  zasady w  postaci organiza  : ,j iu e  na jlep ie j 
przysto sow anych  do życ ia  polskiego.

K AP pisze:

„Zdawało sic;, że osławiony projekt prawa 
małżeńskiego Komisji K o d y f ik a c y jn e j  j  roku 
1929, dopuszczający małżeństwa „na próbę" 
i wszelkie ułatwienia dla rozwodów, sprzecz-

l l l i i l !
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odbyło sic enegdaj uroczyste otwarcie 
prze* ministra Komunikacji liowopowsta 
lego Muzeum Komunikacji.

Zapoczątkowaniem obecnego Muzeum 
Komunikacji było otwarte przed przeszło 
dziesięcioma laty Muzeum Kolejowe, któ 
tego zbiory zostały biegiem czasu rozsze

KOMUNIKACJI

tzone, dziąki eksponatom z pawilonu Mi 
nisterstwa Komunikacji na Powszechnej

W ystawie Krajowej w Poznaniu.
Otwarte Muzeum Komunikacji daje 

wszechstronny obraz wszystkich środków 
komunikacyjnych Rzeczypospolitej, 
uwzględniając historię ich powstania 
i stopniową, wiodącą ku doskonałości ewę. 
łucie.

N a zdjęciu fragment Ł  Muzeum Komu 
nikacji — tabor i urządzenia kolejowe 
l«fc»

pię w grudniu r. 1936 w stolicy Argen 
tyny Buenos Aires, miała już przed 
sobą wiele realniejsze, niż poprzednie 
konferencje, perspektywy.

Konferencja ta, otwarta w obecno- 
ś i przybyłego specjalnie w tym celu 
prez. Roosevelta, którego ludność ar­
gentyńska witała owacyjnie, zakoń­
czyło się podpisaniem specjalnego pan 
amerykańskiego paktu pokojowego o- 
raz osiągnęła trwałe rezultaty w usta­
leniu zasad współpracy politycznej, 
kulturalnej i gospodarczej.

Szczególnie jeśli chodzi o dziedzinę 
gospodarszą, to pokojowa współprara 
bogatych i przemysłowych Stanów 
Zjednoczonych z ubogimi, ale posiada­
jącymi kolosalne możliwości rozwojo­
we na przyszłość państwami Ameryki 
Południowej ma przed sobą wielkie 
widoki.

Sprawy Ameryki Południowej nie 
s-i również obojętne-dla Europy. Kraje 
fe są olbrzymim magazynem wszelkie­
go rodzaju surowców (Ameryka dyspo 
nujc przeszło połową surowców całego 
świata) oraz przedstawiając teren o 
kolosalnych możliwościach imigmeyj- 
nyeh.

Wydaje się rzeczą pewną, że w 
miarę dojrzewania do rozwiązania

PODZIĘKOWANIE
Wszystkim, którzy oddali ostatnią posługę naszemu drogiemu Mężowi i Ojcu

ś.p. Adamowi Wichlińskiemu
a w szczególności: Ks. Dziekanowi L. O1--żakowskiemu, Ks Prc-f. Weissowi cechom 
piekarskim w Dąbrowie I Sosnow.u, cechowi rzeźniczemu w Dąbrowie Slow. Kupców 
Gołonóg -  Ząbkowice, Zw. czeladników piekarskich w Dąbrowie, sekretarzowi Stew. 
właśc. piekarń p. Witkowskiemu, Obywatelom Gołonoga, Kolegom. Przyjacielem i 
Znajomym Zmarłego, składa z głębi serca płynące Bóg Zapłać

ŻONA I DZIECI.

0 skasowanie 2-zmtowych opiat
od przesyłek wagonowych

Związek I zb  przem ysłowo - h a n d l o ­
wych zw rócił się do m in isters twa komuni 
kacji z w nioskiem
o skasowanie 2-złotowych opłat na rzecz 

funduszu pracy od przesyłek wagono­
wych.

W  spraw ie lej przedstaw iciele war­
szaw skiej izby przem ysłow o - handlówki 
odbyli konferencję na teren ie  m in ister­
stw a kom unikacji i uzyskali w yjaśnienie, 

że dopłaty te są traktowane raczej 
jako pewna, nieznaczna podwyżka 
taryfy, nie zaś jako dopłata specjalna 
M inisterstw o kom unikacji przekazuje

pewnych zagadnień surowcowo gospo­
darczych jak i emigracyjnych (w tym 
i kwestii żydowskiej) współpraca z 
Ameryką Południową będą się rów­
nież musiały interesować coraz bliżej 
i państwa europejskie, z których do­
tąd jedynie Anglia. Niemcy i częścio­
wo Włochy odgrywają tam dotąd 
większą rolę.

Mak. i

ze specjalnych funduszów pewien roczny 
ry cza łt na  rzecz Eunduszu Pracy, jednak  
ry cza łt ten nie stanow i bynajm niej cgol 
hej sum y pobranych  2-zlotowyeh dopłat 
(>d przesyłek  wagonowych.

Starania o zmniejszenie, względnie 
zniesienie tych dopłat, nie mogły, 
zgodnie % oświadczeniem min. komunika 
tji, osiągnąć pomyślnego wyniku, zwła­
szcza ,że w stosunku do ogólnych kosztew  
przewoźnego, dopłaty 2-złntowe stanowią 
przeciętnie nie cały 1 proc. kosztów prze 
wozu i nie mogą mieć prawie żadnego 
wpływu na kształtowanie się ceny prze­
wożonych towarów.

IMemoriał pracowników
SAMORZĄDU TERYTORIALNEGO
W przyszłym  tygodniu Zwicyck 1’ra  

rów ników  Sam orządu T ery to ria lnego  na 
czele k tórego stoi b. poseł Paeholezyk wy 
stąp ić  m a z obszernym  m em oriałem  do 
władz nadzorczych w spraw ach zawodo­
w ych dotyczących pracow ników  sam orzą 
dowych.

ny z zasadami chrześcijańskimi, poszedł bez 
powrotnie do lamusa. W yparł się go również 
i ówczesny rząd. Powinno to być dostatecz­
ny wskazaniem dla ludzi światłych, by na­
prawili swą pomyłkę i opracowali nowy pro­
jekt ustawy małżeńskiej, zgodny z zasadami 
katolickimi. Tymczasem z uporem godnym 
zaiste lepszej sprawy projekt ten podtrzy­
muje się nadal przy życiu i używa się go 
jako podstawy do dalszych projektów, regu­
lujących inne dziedziny prawa małżeńskiego.

Komu potrzebny jest ten upór i to stałe 
drażnienie opinii polskiej?"

0 ( r p ag j!  wyborczej
P. N ied zia łko w sk i w  „R o b o tn ik u “ w  spra  

w ie zm ia n y  ordynacji w ysu w a  ta ką  k o n ­
cepcję:

„Byłoby wyjściem najlepszym, gdyby 
projekt ustawy nowego prawa wyborczego 
wyszedł z inicjatywy Głowy Państwa, co 
umożliwia całkowicie Konstytucja kwietnio­
wa. P. Prezydent Rzeczypospolitej ma prawo 
inicjatywy ustawodawczej. Z natury swego 
stanowiska ujmować musi zagadnienie pań­
stwowe z państwowego wyłącznie punktu wi 
dzenia — nie z punktu widzenia-jakiegoś jed 
nego obozu politycznego.

Decyzja należy, oczywiście do p. Prezy­
denta i tylko do niego. Wydaje mi się wszak 
że, że takie wyjście zc „ślepego zaułka" w 
który wpakowała nas ordynacja wyborcza 
r. 1935, byłoby-wyjściem rozumnym i możli­
wym... możliwym dzisiaj jeszcze “
•mmmmmm » w —  w w — — mamammm i

Na froncie politycznym
NOWE ORGANIZACJE PRZYSTĄPI V 

DO SŁUŻBY MŁODYCH.
Jak się dowiaduje agencja Kabel, to 

e/ą  się w tej chwili rozmowy wr sprawie 
przystąpienia do Służby Młodych kilku  
nowych organizacji młodzieżowych zawe 
down - Społecznych/Spraw a ogłoszenia 
przystapiania ma być aktualna w poczal 
kach stycznia.

KURS DLA DZIAŁACZY SPO­
ŁECZNYCH.

W tych dniach rozpoczął się w YYarsra 
wie kurs dla działaczek społecznych, któ 
r.v jest poświęcony przysposobieniu spół 
dzielczemu. Zorganizowany on został 
przez *arzad główny Ligi Kooperatystek. 
YY kursie bierze udział ponad 1(10 uczestui 
czek *

Na zdjęciu — hr. Stefan Csaky, nowy 
minister spraw zagranicznych Królew- 
stwa 'Węgier w którego żyłach płynie
krew króla Stefana Batorego.
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Rozpoczyna się okres
zimowych wczasów pracowniczych

f. O. M. przg/ftsii/e ł a s z e n i aJ n s n a w w i e c k t  fł*
Z dniom wozorajuzym rozpoczyna się 

S IjŹ m iesięczny okres trw an ia  zimowy *h 
wczasów pracow niczych.

Uczestnicy wczasów rozlokowani zosta 
uą po 18 miejscowościach, położonych w 
pow. żywieckim, turczańskim i leskim

W szystkie te m iejscowości odznaczają 
iię m alow niczym  położeniem i  posiadają, 
znakom ite w aru n k i d la  u p raw ian ia  spor 
tów zimowych, p rzy  czym nie są praw ie 
n igdy  naw iedzane przez niosące odwilż 
w ia try  halne.

,,Wczasów nicy" płacą za minimum 8 
dni pobytu wraz z całkowitym utrzyma­
niem, wliczając już koszt przejazdu w 
obie strony — od 27 do 31 zł.

A kcja wczasów pom yślana je s t b. sze 
roko, a  w aru n k i skalkulow ane specja l­
n ie  d la niezam ożnych s te r  pracow ni­
czych sk łoniły  już  szereg w ielkich orga 
a k a c ji  ja k  K.I.O.K., P.T.O.K., Rodzina 
Urzędnicza w W arszaw ie i Łodzi do za 
m ów ienia od kilkudziesięciu  do k ilku  ty  
sięcy m iejsc n a  cały  okres zimowy 

# * *
R obotniczy In s ty tu t O św iaty i K u ltu ­

ry  im. S tefana Żeromskiego, o rganizu je 
ou szeregu la t  obozy wypoczynkowo 
najszerszego ogółu św ia ta  pracy. Obory 
E lO K -u  zyskały  sobie opinię jednej z ua j 
lepszych im prez tego ty p u  w Polsce. Zdo 
ła ł osiągnąć doskonale w yniku  pod wzgię 
dem cyfrow ym  oraz pod względem poz.o 
m u i jakości te j akcji. Zachęcił ponadto 
s.ierokie m asy  p racu jące  do spędzania u r  
lopów w ypoczynkow ych na  obozach, 
wśród wesołej, zgodnej i pełnej rado-ci 
g rom ady obozowej. Przez obozy przeszło 
do tąd  około 12-0id> sób.

W bieżącym sezonie (28- grudnia 19.1S 
r. — 28. marca 1939 r.) organizuje obczy 
w Poroninie koło Zakopanego i  w UJso 
łach kolo Zwardonia.

Koszt pobytu w ynosi zł 3 58 dziennie.
Uczestnicy obozów RIOK-u korzysta­

ją z wysokich zniżek kolejowych

CZŁOWIEK 1KT~RE$U
F O W  N1EN CZYTYWAĆ

WYDAWNICTWA GOSPODARCZE, A
WŚRÓD n ic h  p r z e d e  w s z y s t k im

T Y G O D N I K  
H A N D L O W Y
ORGAN STOWARZYSZENIA 
— KUPCÓW POLSKICH — 

WYSTARCZY KILKA SŁÓW NA PO­
CZTÓWCE, A NUMER OKAZOWY BK 
DZIE NIEZWŁOCZNIE WYSŁANY.

W ARSZAW A, UL. ZIE LN A  50
TELEFO N 545-50

lie wynosi tygodniowo
ZASIŁEK CHOROBOWY?

U staw a o ubezpieczeniu społecznym  
u sta liła  wysokość zasiłku  tygodniowego 
na 50 proc. zarobku tygodniow ego robot 
u ika. P rzew idziała jednak  możliwość jego 
podniesienia do 60 proc. zarobku. Ubcz 
p ieczaln ialu ie  Społeczne skorzystały  z te 
go przepisu i w drodze przepisu sta tu tu  
wego w prow adziły za zgodą M inisterstw a 
Opieki Społecznej podwyższenie zasiłku.

Zasiłek chorobowy wynosi obecnie ty 
godniowo 60 proc przeciętnego tygodniu 
wego zarobku z okresu p racy  w ciągu 
ostatn ich  13 tygodni przed zachorow a­
niem. T ak więc jeśli robotn ik  w ciągu 
osta tn ich  13 tygodni przed zachorow a­
niem pracow ał przrz  4 tygodnie, w ciągu 
k tó rych  zarobił 200 złotych, p rzeciętny 
zarobek tygodniow y, - będący podstaw ą 
do obliczenia zasiłku rów nać się będzie 
200:4 rów na się 50. Gdy od tej kwoty obli 
czym y 60 proc. o trzym am y tygodniow y 
zasiłek, wynoszący 30 zł. Zasi(ek dzienny 
rów na się 1/7 zasiłku  tygodniow ego, 
"0:7 rów na się 4. 20.

W yjazdy indyw idualne, w term inach  
dowolnych i  na  dowolny okres jzasu  
(jednak nie krótszy niz 6 dni).

Obóż w P oron in ie  zakw aterow any 
jesi w dwóch pięknych  w illach (15 m in. 
od st. kol.). Pokoje mieszczą 2— 8 osób.

Obóz w U jso łach  (st. kol. R ajcza) za 
kw aterow any jest w domknch m iejsco­
wych, odpowiednio przygotow anych do 
w ym agań życia obozowego. Obóz ten 
organizow any pest w ram ach  akcji wcza 
sów L ig i P op ie ran ia  T urystyk i, pozostaje

Miejski komitet zimowej pomocy bezrobot 
liym w Sosnowcu podaje do wiadomości, że 
v.’ydawanie zapomóg bezrobotnym za miesiąc 
grudzień rb. w postaci kuponów żywnościo 
wych i zapracowanej gotówki odbędzie się w 
następującej kolejności:

W poniedziałek dnia 19 hm. od godz. 8.30 
do godz. 14.30, w Miejskim Domu Noclego­
wym przy ul. Teatralnej, dla rodzin dużych, 
średnich i samotnych.

Jak swego czasu donosiliśmy, ciągnący się 
od października br. w sądzie okręgowym w 
Sosnowcu olbrzymi proces o nadużycia na 
szkodę PKP w Zagłębiu, został przeniesiony 
do Warszawy.

W  stolicy w czasie swego pobytu na sesji 
wyjazdowej Sad Okręgowy w Sosnowcu prze 
shichal przeszło sześćdziesięciu świadków.

Sesja wyjazdowa została zakończona w

jednak  pod całkow itym  kierow nic! ,v m i 
lilO K .

W yżywienie na obu obozach — ł  razy 
dziennie

Oba obozy położone są wśród dosko 
uałyeh terenów narciarskich. Na obozach 
instruktorzy sportowi i świetlicowi, 
biblioteka, radio i  św ietlica Korzystanie 
vs tych świadczeń bezpłatnie.

. Szczegółowe informacje i zapisy w 
I Sekretariacie RIOK-u w Sosnowcu, ul. 
I Sienkiewicza 17-a m. 3 Teł. 6-28-74.

We wtorek, dnia 20 hm. od godz. 8.30 do 
14.30 w Miejskim Domu Noclegowym, przy 
u licy  T ea tra ln ej, dla rodzin małych.

Prawo do otrzymania talonów gotówko­
wych i żywnościowych przysługuje '\ lk o  tym 
bezrobotnym, którzy przedstawią dowód 
stwierdzający o zapracowaniu na zapomogę. 
Kupony żywnościowe będą realizowane przez 
sklepy Powszechnej Spółdzielni Spożywców 
w Sosnowcu. 

s a a s ^ a K K Ł S R f c - ,  '  mm  i i w i — — — i i h w

ub. wtorek. Dalszy ciąg procesu rozpocznie 
się w Sosnowcu w dniu 19 bm.

Końcowy etap procesu przewidywany jesi 
na dzień 5 stycznia 1939 r.

W dniu tym, rozpoczną się przemówienia 
stron, które potrwają prawdopodobnie kilka 
dni, i w ostatnim dniu złożą swe oświadcze­
nia oskarżeni.

Ogłoszenie wyroku spodziewane jest w 
drugiej połowie stycznia.

D r z a z g i
P O B A i

Poraj, miejscowość w pow. zawierciań  
skini nie odznacza się niczym nadzwyczaj 
nym i uapewno nie byłoby o niej m ony  
na tym miejscu, gdyby nie... wybory gra 
mad/kie. W Poraju bowiem, jak w 
setkach wsi w Polsce odbędą się nieba­
wem wybory gromadzkie. W związku « 
tym  wśród mieszkańców Poraja toczą s!{ 
ożywione dyskusje. A Jest o czym dysk* 
lować. .

O to co pisze jedua z naszych Czytelni 
czek: „Nie zrobiłyby wybory w Poraja 
takiego rozgłosu gdyby nie kandydował? 
cztery kobiety. Fakt ten okropnie uderzy! 
w ambicje niektórych panów.. ’

Porajanie — rodzaju męskiego pop-» 
stu sceptycznie odnoszą się do udziału 
kobiet w radach gromadzkich, czy gmin 
nyeh.

Zapytuje więc w końcu rozżalona tym 
Czytelniczka: „Jeżeli kobieta może byt 
posłanką, lekarzem, dentystą lub sedz ą, 
dlaczego nie może być w radzie gromadź 
kiej lub gminnej?* Przecież jest równo­
uprawnienie kobiety.

Tak toczy się wojna między „płcią sU  
bą", a brzydszą połową rodzaju ludzkie­
go w' Poraju.

Kto zwycięży wykażą wybory
Jak  wynika z listu, przedstawicielki 

„płci s łab ej’ nie zamierzają się jeduak 
poddać się bez wałki.

Teł.

N A  G W IA Z D K Ę !
^  io r e b k i \  

v> a iixy  
te e se k i. 

sp parasole  
^ r ę k a w i c z k i

J P j r z c f  ą ł n r n i k u
W SPANIAŁY WIECZÓR KONCERIO- 

WY PRZEZ RADIO
W sp an ia ły  koncert czeka rad iosłucha 

czy w dniu  dzisiejszym . N a estradzie 
W arszaw skiej F ilh a rm o n ii w ystąp i Chór 
G ew andhausu z L ipska, pod dyrekcją  Ller 
m ana A bendrotha. Radiow a tran sm is ja  
umożliwi słuchaczom  całej Polski .wysłu­
chanie tego koncertu o godz. 20. Żarów, o 
nazwisko wielkiego niem ieckiego kapel­
m istrza, ja k  i zespołu w okalnego zeleklry 
żuje bez w ątp ien ia  cały  m uzyczny św iat 
Polski. G ew andhaus to jedna z najw ięk­
szych i najcenniejszych in sty tu cy j m u­
zycznych Europy. T rad y c ją  swą sięga po 
czątku w ieku X V III, a w połowic wieku 
X IX - zwłaszcza za c>asów kierow nictw a 
M endelsohna dochodzi do najw yższego 
rozkw itu. Od tego czasu urząd dy rek to ra  
kapelm istrza  G ew andhausu p ia s lu ją  naj 
w ybitn ie jsi dyrygenci. Obecnie dy ry g u j?  
znakom ity  kapelm istrz  II. A bendro’h. 
P iątkow y koncert zapowiada jedno z naj 
w spanialszych arcydzieł muzycznych — 
mszę żałobną „Rcąniern ' V erdiego U tw ór 
ten rzadko u nas w ykonyw any łączy w 
sobie re lig ijność z dram atycznym  stylem 
V erdiego.

 000 - — -

D elegacia Z *
U DYR. LEB ECK IEG O

D yrek to r B iu ra  zadań specjalnych p r ł  
zesa R ady m in istrów  M ieczysław Lepec- 
ki, w obecności k ierow nika refera tu  praso 
wego w m in isterstw ie  spraw  wewii. 
W ik to ra  Piotrow icza, p rzy ją ł przedstaw i 
cieli Polskiego Związku W ydawców 
D zienników i Czasopism w osobach PP- 
dyr. Biegi, Lewandowskiego, N iklew icta 
i K auzika, którzy złożyli m em oriał w 
spraw ie przepisów  wykonaw czych do d i 
k rę tu  prasowego, uzasadniając szczegółu 
wo poruszone w m em oriale z a g a d n ię ta -

99

L u f e t —H & ii ia u r u B t i
$  A  V  O  Y**

Sosnow iec, ul. 3 -cjo Maja i
Tel. 61-901 62-735 Podziemia 62-791.

Od 16 grudnia 1938 zmiana programu artystycznego:
NINA LEWANDOWSKA nowe piosenki nastrojowe 
BALET ŁAPCZYNSKIEJ nowe tan -c zbiorowe i solowe 
I R A A R I nowe iantazje taneczne
W „PODZIEMIACH" gra nitstrudzo na orkiestra „GOŁKA—PLEWA".
W „KAWIARNI" koncertiije ze zwy kiym powodzeniem BRONISŁAW PASTER.

nasze doskonale ciastka i wyroby cukiernicze własnego wypieku. 
POLECAMY: śniadania wiedeńskie — OBIADY KLUBOWE z 4 dań za zł 2.50 

Bufet cukierniczy zaopatrzony w słodycze najlepszych jakości. 
NA WYNOS CENY RYNKOWE.

Wydawanie kuponów żyw nościowych
dla bezrobotnych w Sosnow cu

w -

nrf

ma/i©

H W u & r s k ią g o ,

Dalszy ciąg procesu
o nadużycia na P. K. P. rozpoczn ę się 19 bm. w Sosnowcu
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Zniżka cen na obecny sezon przedświąteczny!Zniżka cen na obecny sezon przedświąteczny!

SERW ISY DO OBIADU, BIAŁEJ i C2ARNEI KAWY, od najtańszych do najdroższych, najnowszych fasonów  i deseni. 
Duży wybór K R  Y S Z T  A Ł O  W w różnych gatunkach. ^  Nakrycia stołowe, naczynia i wszelkie artykuły kuchenne* 
Talerze, szklanki, spodki i t. p. zabawki dziecnne. BJM  żUl m T r  mm  a b  m, /
C eny  stałe i niskie. +  ^  O bsługa solidna. ♦  ^  P o l e C t f  J1L M #Bw /  S  / W

SO SN  OWiEC, UL. MODRZEJOWSnA 19. ^  TEL 63010.

Sprawy pożyczek i budżet
na posiedzeniu rady miejskiej w Sosnowcu

Onegdajsze posiedzenie rady miejskiej w 
Sosnowcu trwało zaledwie półgodziny.

Na wstępie posiedzenia prez. J. Kaczkow 
•ski odczytał reskrypt p. wojewody zatwier 
dzający dodatkowy budżet miasta na rok 
1938—39 i reskrypt zatwierdzający statut o 
poborze podatku drogowego.

O ile chodzi o budżet dodatkowy to woje 
wódzlwo poczyniło w nim szereg poprawek.

W yd a tk i zw ycza jn e  budżetu  zo s ta ły  
zw iększon e o 137.921 zł. do ogólnej sum y  
2 m ilionów  674 ty s ięcy  zł.

W yd a tk i n adzw ycza jn e  zw iększono  o 
A31.356 zł. do ogólnej su m y budżetu  2 m ilio

Funkcionuwaire oaczty
W CZASIE ŚW IAT HOŻEGO 

NARODZENIA.
Godziny urzędowe w okresie świąt Bo­

żego Narodzenia w urzędzie pocztowym  
Sosnowiec I.

Dnia 24 hm. służba zewnętrzna dla pu­
bliczności obowiązuje od 8 do 16, w kan­
celarii urzędu od 8 do 32-ej.

Dnia 25 bm. urząd nieczynny, doręcza 
no będą tylko przesyłki pilne, ekspres i 
zawiadomienia o paczkach żywnościo­
wych.

Dnia 26 bm. normalna służba zewnętrz 
Tm od 9 do 11 oraz jednorazowe doręcze­
nie wszystkich przesyłek. Kancelaria u- 
rzędu w dniach 23 i 26 nieczynna.

 oOo— —

2t  w i e r c i  u

75 letni staruszek
OTRUŁ SIĘ ESENCJĄ OCTOWĄ.
Onegdajszego wieczoru popełnił samo­

bójstwo 75 ’etni Jan Woźniak, zamiesz­
kały w Zawierciu przy ul. Zaparkowej 5.

Wożniak przed domem, w którym mm 
sz-ka wypił lflO-gramową buteleczkę esen­
cji octowej. Mimo natychmiastowej po­
mocy, po 3 godzinach ciężkich męczarni 
wyzionął ducha.

Denat był nałogowym alkoholikiem, a 
ostatnio żył w dość ciężkich warunkach 
materialnych.

Do samobójstwa skłonił go rozstrój 
nerwowy i  niechęć do życia.

Nt BKUZOKB
PIERŚCIONKI 
BEANZOLETKI 
OBRĄCZKI ŚLEBNE 
ZEGARKI 
KRYSZTAŁY 
MODNE BUDZIKI

w WIELKIM WYBORZE POLECA

DĄBROWA GÓRN., 3 MAJA 10
TEL. 68-386.

Na podarki duży wybór nowości
NEMROD.

— Gdzie ten zając, którego zastrzeli­
łeś?

— W szpitalu! Przem ienił się w galo 
wego.

nów  155 tys . 257 zł.
D ochody zw ycza jn e  zw iększono o 162543 

tys . zł. do sum y 2 m ilionów  969 ty s  776 zł
D ochody n adzw ycza jne zw iększono  o 390 

tys . 07A zł. do 1 m iliona 860 ty s  1 U' zł.
A w ięc ca łkow ity  budżet w  dochodach i 

rozchodach zw ycza jn ych  i n adzw ycza jn ych  
w yra ża  się obecnie ogólną sum ą  4 m iliony  
629.922 zł

Po odczytaniu przez prez J. Raczków 
skiego reskryptów p. wojewody rada uchwa

liła: zaciągnąć z Funduszu Pracy pożyczkę 
materiałową w kwocie 7.600 zł. oraz zaciąg 
nąć z Funduszu pracy dodatkową pożyczkę w 
kwocie 25.416 zł. na roboty wodociągowo - 
kanalizacyjne wykonane w 1937 —38 roku.

Ponadto uchwalono nabyć od Gwarectwa 
Hr, Renard — działkę gruntu 900 mtr. kw. 
za 1500 zł. potrzebną pod ulicę, która będzie 
dojazdem do kostnicy Miejskiego Szpitala 
powszechnego na Pekinie. Sprawę tę refero 
wał radny St. Nowocieu.

(%/€f  / r o f i c l e

w fabryce T, A, Z. w Zawierciu
Zarządowi fabryki TAZ. w Zawierciu ula  

ło się ostatnio uzyskać pewne zawówienie, 
zwłaszcza na roboty drukarskie.

W  zw iązku  z tym  uruchom iona zostanie  
dru karn ia  i biełąrnia, p rzy  czym  za trudn ie­
nie znajdzie  około 200 robotn ików .

Dyrekcja fabryki czyni starania, aby pa 
wykonaniu roboty zamówionej, oddziały po 
wyżej wspomniane mogły być czynne dla

produkcji własnej na „skład “.
Wiadomość ta wśród b. robotników tych 

oddziałów wywarła duże zadowolenie, tym 
Hardziej, że pewna część robotników została 
już do pracy przyjęta dla wykonania prób.

P odkreślić należy że b robotn ików  fabrg  
k i TAZ jeszcze ponad 1000 pozosta je  bez 
pracy, k ied yś bow iem  zak łady te zatrudniał.i 
około  6000 robo tn ików , obecnie ponad  1000.

Święta. Xai.pccsem / J<.uŁ oeas kup&ó

MÓDKI i LIKIERY

d fle k ly p y x ^ M m jm ^ '
MESfHfl

Wiadomości bieżące
P ią tek

16
Grudzień

Dziś Euzebiusza 
Jutro: Łazarza 
Wschód słońca: 7,37 
Zachód słońca 3, 4

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne pełnią następująco 

akteki:
W. Baw iskibow ej, ul, Piłsudskiego 18
G. Kupferbluma, ul. Nowopcgonska 25
H. Rogowskiego, u1. Małachowskiego 12

 ***____
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W S I E W I E R Z U

jest do nabycia u p. Ludwika Ociepki 
(Siewierz, Rynek dom p. Hąca).

Można tam zamawiać preniuuerate 
,,Expresu Zagłębia'4 i nabywać pojedyn­
cze egzemplarze, i'u również przyjmowa­
ne są ogłoszenia.

 :o::o:~

Teatr Miejski w Soinowsu
Dziś o godz. 20,30 Teatr M iejski gra 

w Grodźcu w sali Domu Strażackiego 
świetną komedię Liehtenberga „Romans 
z Urzędem Skarbowym". B ilety wcześ­
niej do nabycia w sklepie p. Bednarka.

.W sobotę o godz 20.30 arcydzieło Jose 
Zorrilli „Don Juan’7.

W niedzielę o godz. 16.30 i 20.30 dwa 
przedstawienia dramatu fantastycznego  
Jose Zorrilli „Don Juan”. B ilety wcześ 
niej do nabycia w firmie .W, Czechowski

— ZGUBIONE RZECZY. W wydziale 
śledczym w Sosnowcu znajdują się do 
odebrania po udowodnieniu własności: 
papierośnica srebrna i zegarek niklowy. 
Na papierośnicy jest monogram M. E., 
zas na zegarku monogram F. W. łub
T. W.

— ŚWIĘTY MIKOŁAJ W CZELADZI
Y niedzielę w sali kina „Czary” odbę 
dzie się „Święty Mikołaj” organizowany 
(|ia  dzieci przez Związek Pracy Obywa­
telskiej Kobiet w Czeladzi.

Program tej imprezy zapowiada się 
nader interesująco. Początek o godz. 19 
rano.

Podrzucone niem owlę
W KORYTARZU DOMU.

W domu przy ul. Piotrkowskiej Nr. 3 
w Sosnowcu znaleziono w korytarzu za­
winiątko r>o otwarciu którego, ukazało 
się ocriom obecnym rumiane oblicze śpią 
cego smacznie 6 -tygodniowego dziecka 
Płci męskiej.

Dziecko umieszczono w domu dla nie­
mowląt. Matkę poszukuje policja.

POSIćtiieihć rdjjf JhJpAłA
( W DĄBnO  A lia.
Dnia 21 bm. o godz. 19 odbędzie się 

posiedzenie rady miejskiej w Dąbrowy
Porządek obrad zapowiada: uchwale

nie poboru podatku od rbytu mieszka­
niowego; uchwalenie poboru podatku od 
zajmowanych lokali lub części w lio'e- 
iach, pokojach umeblowanych itp„ uchwa 
.enie poboru dodatku, komunalnego do 
państwowego podatku od energii elektry  
ez.ncj; uchwalenie regulaminu targowe­
go; uchwalenie regulaminu targowicy  
zwierzęcej; uchwalenie statutu biblioteki 
m iejskiej im. H. Kołłątaja i uchwaleuia 
statutu organizacyjnego dla rzeźni m iej­
skiej.
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Podejrzanaso krijziaż
OSADZONO W W IĘZIENIU.

Policja sosnowiecka zatrzymała Anto­
niego Olesińskiego (Sosnowiec, ni. P er­
lą 25) podejrzanego o kradzież skórek fu­
trzanych, kapeluszy i spodni ze sklepu 
Trygiera A brama przy ul. Modrzejew­
skiej 16, na ogólną sumę 2876 zł.

W czasie rewiz.ii w mias:kanin Oit- 
siuskiego znaleziono część skradzionego 
towaru.

Olesińskiego przekazano władzom są­
dowym, które osadziły go w wdęzir-niu 

 oOo-----

Ks. Hissmo s ta tu y
NA t(W ZŁ. GRZYWNY I ZAPŁACENIE  

KOSZTÓW SĄDOWYCH.
Wo wczorajszym sprawozdaniu sądo­

wym z rozprawy ks. A. Huszno oskarżo­
nego o nieprawne leczenie ziołami, za 
kradła się pomyłka. M ianowicie ks. Hus?, 
no został skazany na pięćset złotych 
grzyw ny z zamianą w razie nieściągalna 
soi na miesiąc aresztu i zapłacenie kosz­
tów sądowych.
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Ofiarność członków  
i sympatyków ZR.

NA  DOZBROJENIE ARMIL
Akcja zbiórkowa na sprzęt wojenny 

dla armii, rozpoczęta w tych dniach prze* 
Zw. Rezerwistów w Kluczach pod Olku­
szem, przyniosła już ponad 2500 zł.

Na ten cel płyną ofiary nietylko od 
samych członków, ale i sympatyków - 
urzędników fabryki ,,Klucze”, którzy za­
deklarowali sumy od 50 do 150 zł., a na­
wet do 200 zł.

(o) ŚMIERĆ W DOLE Z WAPNEM. 
Podczas pracy w składzie Neumarka w 
Olkuszu, uległ śmiertelnemu wypadkowi 
robotnik Antoni P iłka z Bogucic, gm. 
Rabsztyn, który wpadł do dołu z lasowa 
nym wapnem.

Śm iertelnie poparzonego Piłkę odwie­
ziono do szpitala olkuskiego, gdzie w 
kilka godzin później zmarł.

(o) DW A POŻARY W Jeziorowicacb 
gm. Żarnowiec pastwą ognia padł doui i 
chlew* iraz sprzęty domowe Józefy Sąko!

Y  Szycach, gm Kidów, spłonął dom 
i  stodoła ze zbożem Stanisława Kaczma­
rzyka.

W V i x j e  f o l r c r f H ©
na m eiscach  przestępstw bandy Łukasika

Śledztwo w sprawie grasującej od k il­
ku m iesięcy w Zagłębiu bandy rabusiów 
z Łukasikiem na czele, toczy się w szyó 
kim tempie.

Onegdaj komisja sądowo - śledcza prze 
prowadziła wizję lokalną w miejscach, 
gdzie ostatnio banda dokonała kilku na 
padów.

.Wizja taka odbyła się w magazynie 
Hurtowni Chrześcijańskiej, w Spółdziel­
ni mleczarskiej w Sosnowcu oraz w Mo- 
drzejowie w sklepiku Gimlakiewiczowej, 
gdzie została zabita jej 2o-letnia córka. 

Na wizję Łukasika i jego kompanów  
sprowadzono pod silną eskortą skutych  
kajdanami.
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Straszliwą paniką w miasteczku hiszpańskim
wywołały oszalałe byki

W  miasteczku Villa franco de Xira kolo 
Lizbony wydarzył sh} tuż przed zapowiedzi! 
luj walka byków straszny wypadek. Wedle

Firma RADiOAHTElA
SOSNOWIEC, PIERACKIEGO obok Orbisu 

Tel. 02046
Zawiadamia P. T. Radioamatorów nieposiada 
/icycb odbiorników, iż od dn 9 — 22 brn. 
wyłącznie udziela 10 proc. rabatu od cen 

normalnych, 
bez zaliczek, raty płatne po 6-ciu tygodniach

luz pracuje wytwórnia
Vv uiuu 14 bin. n asiąp u o  poawwewua 

nowo wy budow anej fab ry k i „Sśpołem ' w 
11 wiko; ach  pod ’Sandomierzom. Nowa wy 
tw órn ia  spółdzielcza produkow ać bęikie 
p rze tw ory  owocowe, a zwłaszcza t  zw. 
p ły n n y  owoc, czym n iew ątp liw ie przyczy 
n i się do podniesienia rentow ności sadów 
owocowych n a  te ren ie  C entralnego Okiq 
gu  Przem ysłow ego.

Zatwierdzenia wyrwiu
W S P R A W IE  PROW OKATORA

W ALCZAKA 
Przed czterem a la ty  zdem askowano w 

R adom iu p row okato ra  i członka „O chra­
n y ” ca rsk ie j A dam a W alczaka, k tó ry  be 
dąc przekonany7, że w szystkie a k ta  w Ro­
sji zaginęły, odgryw ał w Radom iu ro lę 
w ielkiego p a tr io ty  i doszedł do stanow i 
u tu  b u ch a lte ra  w by łej K asie Chorych. 
D ziałalność W alczaka została  zdem asko­
w ana w „Ziemi R adom skiej1’ i „Życiu Ro 
hutniczym ” W alczak p rag n ąć  ratow ać 
swą rep u tac ję  zaskarży ł redaktorów  tych  
pism  o zniesław ienie i  sp raw a przeszła 
przez w szystkie instancje . W  Sądzie Nnj 
wyższym  hyrła  dwa razy.

O statn io  Sąd A pelacyjny w ydał wy 
rok  u n iew inn ia jąc  obu redaktorów , tym  
sam ym  u zna jąc  za dowiedzione, że Auaru 
W alczak, pseudonim  P la te r, oddaw ał uslu 
g i ochranie ro sy jsk ie j za w ynagrodzę- 
t»iem pieniężnym , zdradzając swych lew a 
rzyszy z N. Z. E .

zwyczaju służba zatrudniona na arenie to­
warzyszy bykom, mającym wziąć udział w 
walce, podczas swobodnego spaceru przez 
miasto.

Rewii takiej przypatruje się tłumnie zgro 
madzony motłoch, który wyje i gwiżdże w  
sposób ogłuszający.

W Villa franco de Xira byki nagle osza­
lały i rzuciły się w stronę tłumu, wywołując 
niebywałą panikę. Rozjuszone zwierzęta stra­

towały szereg osób, zdemolowały wystawy 
sklepowe i napadły nawet na jadące samo­
chody.

Trzy osoby poniosły śmłerć na miejscu, 
16 odniosło ciężkie rany.

Po 2-godzinnych wysiłkach udało się opa
nować sytuację i zwierzęta zapędzić do 
stajni.

W alki byków musiano odwołać z obawy 
przed niespodziankami ze strony zwierząt.

s a

„Dni przeciwgruźlicze"
w Sosnowcu

Z dniem  16 bm. n a  teren ie  całego P a ń . 
siw a rozpocznie się doniosła ak c ja  p ro ­
pagandow a, znana pod nazw ą „Dui prze 
ciw gruźlicze” w roku  bieżącym  ,-l ł  i” 
trw ać  będą w czasie od 16 bm. do 10 styez 
ni a 1939 r.

A kcja ta  prow adzona je s t pod p ro tek  
to ra tem  i p rzy  czynnym  poparciu  N a j­
wyższych D ostojników  Państw ow ych, a 
m a na  celu uśw iadom ienie najszerszych 
rzesz społecznych o te j w ielk iej klęsce 
społecznej, ja k ą  stanow i gruźlica.

W  zw iązku z tern na te ren ie  Sosnow­
ca odbyło się w ubiegłym  tygodn iu  w 
ra tu szu  zebran ie  przedstaw icieli szeregu 
o rgan izacji społecznych k tóre  łącznie z 
Z arządem  T ow arzystw a Przeciw gruźlicza 
go w yłoniło K om itet Dni P rzec iw g ru ź li­
czych wr Sosnowcu.

N a czele kom ite tu  s tan ą ł b. w icem ar­
szałek S enatu  p. A ntoni Bogucki.

N iezależnie od akc ji p ropagandow ej 
kom itetu  prow adzonej za pom ocą p rasy , 
ulotek itp . je s t ze wszech m ia r pożąda 
no, aby  organizacje społeczne w zrozu­
m ieniu doniosłości zorganizow anej w alki 
z gruźligą u rządzały  u siebie w ykłady, po 
gadanki, popularne odczyty n a  ‘en tem at

K om ite t „D ni przeciw gruźliczych1’ po 
w iadom iony listow nie lub  telefonicznie 
(W ydział zdrow ia publicznego — ra tusz  
pokój nr. 5, telefon 81.141) będzie za każ­
dym razem  delegow ał p re legen ta  celem 
wygłoszenia w ykładu.

W  szkołach ak c ja  propagandow a bę­
dzie przeprow adzona w styczniu  19.>9 r. 
ze względu na p rzypada jącą  w czasie 
tym  przerw ę św iąteczną.
— — — u—— — ------ — mm

Napad rabunkowy
sf ingow ała  handlarka  z Czeladzi

O negdaj do ko m isaria tu  p. p, w Cze­
ladzi zgłosiła  się 36-Ietnia Genowefa Po- 
p ie lska  (Czeladź, G rodzieeka 104) i złoży­
ła  zam eldow anie o napadzie rabunko­
wy m.

P op ie lska  je s t h an d la rk ą  p an ta iłi i u- 
żyw anego obuwia.

W ub. środę, gdy o godz. 7 ki Pypicl- 
ska  szła na  ja rm a rk  do B ędzina m iała 
być n apadn ię ta  p rzez jakiegoś osobnika, 
k tó ry  zab ra ł je j 30 zł.

W ładz? policy jne w toku energiczne­

go śledztw a doszły do przekonania, iż Po 
pielska sfingow ała napad.

Stwierdzono, iż nam ów iła ją  do sym u­
la c ji napadu  jak aś  h an d la rk a  pan to fli » 
Będzina, k tó ra  w ten sposób m ia ła  uzy­
skać... odszkodowanie w kwocie 50 zł P c- 
piel.-ka, ja k  się okazało, chciała .zarobić* 
na nadchodzące v'w ięln k ilkadziesiąt zło­
tych.

Zn w prow adzenie władz policyjnych 
w błąd będzie ona surowo u karana .

PROGRAAl OGÓLNOPOLSKI
P ią tek , 16 g rudn ia .

6.30 P icsń kiedy ra r.ue w staią zorze
1.35 G im nastyka 6.30 P ły ty  700 bsiem nk  
poranny  7.15 P ły ty  8.00 A udycja dla szkół

8.10 P rzerw a 11.00 A udycja  u la  bzkgI 
11.30 P ły ty  11.57 Sygnał czasu i hejnał z 
K rakow a 12.03 A udycja południow a ló.OO 
P rzerw a 15.00 „H oaub, pokus, dominiom,’- 
— audycja  d la młodzieży 15.20 Poradnik  
sportow y 15.30 Aiuzyka obiadowa 16 00 
D ziennik popołudniow y 16.05 Wiadomości 
gospodarcze 16.20 Rozmowa z chorym i
16.35 P ieśn i 17.05 Felieton 17.20 E re ita i 
k larnetow y 17.45 Ja k ie  sporty może u p ra ­
w iać kobieta? 18.00 A udycja dla wsi 18.30 
Pow szechny T ea tr  W yobraźni LS.60 Kon 
cert rozryw kow y 20.00 Koucer„ w w yk 
O rk iestry  F ilh a rm o n n i W arszaw skiej 
w przerw ie ok. godziny 20.50 Auuy je  in 
form acyjne 22.30 O pow iadanie przy jac ie la  
22.45 M uzyka 22.55 Przeg ląd  p ra sy  23 CO 
O statn ie  w iadom ości dziennika wieczor­
nego. K om unikat m eteorologiczny 23.05 
W iadom ości z. P o lsk i w jeżyku  francu­
skim  23.15 P a trz  p rogram  W arszaw y I I

KATOWICE.
P iątek , 16 g rudn ia .

5.30 Dzień dobry — wesoły m ontaż y h  
tow y 6.50 P ro g ram  na dzis il.24 P ły ty  
14.60 P ogadanka  sportow a 14.10 Koncert 
zyc-eń 14.50 E ad io ion izacja  k ra ju  14.5a 
W iadom ości bieżąco i giełda, 17.45 Poga 
g an k a  17.55 Zimowy wieczór 18.15 Poga­
danka 13.25 W iadom ości sportow e 22-55 
In fo rm acje  23.05 Zakończenie audycji.

PROGRAM  OGÓLNOPOLSKI
Sobota, 17 g rudn ia .

6.30 P ieśń kiedy ran  u 3 w stają  zorzv
6.35 G im nastyka 6.5U M uzyka 7.60 Dzien­
n ik  poranny . 7.15 P ły ty  8.00 Au lyeja  dla 
szkół 8.10 P m  rw a  11.00. Audyc ,-<i dm szkól 
11.2J P iy iy  11.57 Sygnał czasu i h nał * 
K rakow a 12.03 A udycja  południow a 13.00 
P rzerw a 15.00 Ja k  1o sobie w yobraznsi 
konkurs rysunkow y dla dzieci 15.30 M u­
zyka obiadow a 18.00 D ziennik popołudniu 
wy 16,05 W iadom ości gospodarczy 16.20 
K ron ika  lite rack a  16,35 R ecital wioicn- 
czelowy 17.05 Nasza sp raw y 17.20 Z 
p ieśn ią  i tańcem  przez C en tra lny  Okręg 
P rzem ysłow y 18.00 A udycja  dla w.si 18.30 
A udycja  dia Polaków  za g ran icą  19.1Ó * 
K oncert rozryw kow y 20.35 A udycje iu fo r 
22.55 P rzeg ląd  p rasy  23.00 O statn ie  wiado 
m acy jne  21.00 D am y i h u za ry  — Opera 
mości dziennika wieczornego. K om unika* 
m eteorologiczny. 23.05 W iadom ości z Pol 
ski w7 języku  niem ieckim .

ZIĘĆ IN SP E
Żona: — Czy ten  nowy sekretarz w 

urzędzie to kaw aler, czy też żonaty?
Mąż, naczelnik urzędu — K aw aler.
Żona: — To może by się udało  wydać 

za niego nasza. Teklusię?
Mąż: — A może, tym  więcej, że p r a ł  

n iesiony  został tu  za karę.

-i «S*A M IĘ T IV IK I
S Z A T A N / h

P - Powieść
L

186)
— Niewolniku — powiedział Lu- 

izzi, okazując odwagę w spełnieniu 
niegodziwego czynu, na jaką nigdy  
zdobyć się nie mógł, żeby spełnić do­
bry — niewolniku, czy możesz raz w  
życiu powiedzieć mi prawdę, która 
byłaby użyteczną dla mnie?

— Powiedziałem ci ją dwadzieścia 
razy, a nie chciałeś jej wierzyć.

— A więc odpowiedział Luizzi — 
powiedz, która z dwóch kobier otrze 
ma posag, przeznaczony przez wuja?

— Postanowiłeś więc wykonać to, 
eo uważałeś godnym pogardy?

— Daj pokój morałom. Szatanie! — 
powiedział do niego Luiozi z uniesie­
niem — nie jestem lepszy, aniżeli inni.

— N igdy nie byłeś wart więcej ani 
żeli inni — odpowiedzioł Szatan. — 
Byłeś a nawet jesteś w tej chwili naj- 
podlejszym, najnikczemniejszym z 
tych wszystkich, których tak surowo 
ganiłeś, gdyż oni przeżyli długie lata, 
ażeby przyjść do tego zapomnienia 
wszelkiej szlachetności i wszelkich 
wznioślejszych uczuć, doznawali upo­

korzenia od innych, bogatszych od sie­
bie, doznali nędzy, nieszczęścia, pogar­
dy; a ty straciłeś całą szlachetność, 
wzniosłość całą, na samą groźbę bo­
leści jakich oni doznali.

— Czymże więc jest życie moje? — 
zawołał Luizzi, w  którym poruszały 
się resztki dumy i honoru.

— Jest to życie ludzkie, życie, ha 
spełnienie którego inni używają dwu­
nastu, piętnastu lat, a które dla ciebie 
trwało tylko ćwierć godziny. Porwa­
łem ci siedem lat egzystencji, ale ty 
wynagrodziłeś czas stracony, nie ma 
cię co żałować.

— Nieubłagany, zimny szyderczo 
— odparł Luizzi — dokończ twojego 
przeklętego posłannictwa, powiedz mi, 
że kobieta, którą chcę zaślubić, jest 
kobietą złego życia, opowiedz mi wszy 
stkie jej niegodziwośei, abym mógł! 
wypić aż do dna kielich mojej własnej 
podłości!

— A więc postanowiłeś zaślubić tę. 
kobietę? Czy nie wołałbyś mi oddać 
dziesięć lat twojego życia?

— Ażeby znaleźć się starym wśród

nędzy?.. Nie — odpowiedział baron — 
nie. Niech sobie będzie czym chce ta 
kobieta, ja zaślubię ją.

_— Masz jeszcze dwa lata, ażeby 
pi óbować szczęścia godziwymi sposo­
bami — odpowiedział Szatan.

— Nie — odparł Luizzi z pewnym  
rodzajem zaciętości nieusprawiedliwio 
nej — co mam robić? Co umiem robić? 
Pójdę prosić o miejsce u tych wszy­
stkich ludzi, których przygnębiałem  
okazałością moją? Mam pójść żebrać 
pracy, której wykonywać nie potrafię 
i wykazać nieudolność moją, któraby 
podwoiła wstyd i rozpacz moją" Nie, 
ja chcę zaślubić tę kobietę i zaślubię ją.

— Postanowiłeś? — zapytał Sza­
tan.

— Tak odpowiedział baron, 
wskazując krzesło Szatanowi dając 
mu znak, żeby usiadł.

— A więc! — mówił ton ostatni — 
dowiedz się kto jest tu kobieta.

E  U G  E  N I A

I .

B IE D N E  r  » 1.E

Eugenia urodziło się dnia 17 lutego 
1.797 r. albo raczej dnia 20 Juteg) .1797 
roku przyniesiono do morostwa dru­
giego okręgu i zapisano do księg7 imię 
Eugenii Turniouel, córki Joanny B i­
got, zamężnej Tumiquel i Hieronima 
Turniquel, jej męża; dziecko urodziło 
się w dniu 1.7 tegoż miesiąca.

— Po co to zastrzeżenie? Czy zade­

klarowanie było fałszyw e! — zapytał 
Luizzi, przerywając Szatanowi.

’ego nie powiedziałem. W ska­
załem ci tylko fakt i to tylko mogę ci 
zapewnić, że kobieta, którą znasz, pani 
Peyrol, której życie opowiedzieć ci za­
mierzam. jest tą samą, którą przedsta­
wiano a v t  merostwie drugiego okręgu, 
dnia 20 lutego 1.797 roku.

— Opowiadaj — odparł Luizzi — 
sądząc bowiem z punktu, od którego 
opowiadanie twoje zaczynasz, oba­
wiam się czy skończysz je do wieczora 
dnia następnego.

— Nie przerywaj mi przeto — od­
powiedział Szatan — i mówił:

-— Ty nie masz wyobrażenia o ży­
ciu ludu paryskiego w owej epoce. W 
dzisiejszych czasach rzadko trafia się, 
nawet pomiędzy7 ubogimi, żeby kto 
długo mieszkał w jednym domu. W 
epoce, o której ci mówię, przeciwnie, 
każdy okręg miał wspólność bytu, któ 
ry nakłaniał mieszkańców, że mówili: 
„Ja, dbam o mój okręg, w nim urodzi­
łem się, jestem w nim znany, w nim 
umrę*4. To pobratymstwo, które w bp 
zało między sobą mieszkańców jednej 
ulicy, jednoczyło więcej jeszcze miesz­
kańców jednego domu. Dom. w któ­
rym mieszkali rodzice Eugenii, znaj­
dował się przy ulicy7 9-go Honoriusza, 
w miejscu, w którym później wycięto 
ulicę, pro w a lą c ą  na rynek J a k o b i­
nów.

d. c. n.
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Chorobiiw;e zazdrosna sekretarKa śpiewaka autorką anonimów
Od trzech już lat mieszkańcy m iasta 

F leurance w Południow ej F rancji zasypy­
w ani byli setkam i anonim ow ych listów, k tó ­
re wszystkie obracały się przeważnie do­
okoła osoby znanego śpiewaka teatru  m iej­
skiego, nazwiskiem Jaureau.

A nonim y te rzucały pod adresem owe jo  
śpiewaka oskarżenie, iż u trzym uje on stosun  
k i z  żonam i w szystkich  tych panów, do któ­
rych listy były skierowane.

N adarem nie s ta ra ł się tak śpiewak Jau ­
reau, jak  i obrzucane oszczerstwami kobiety 
udow adniać swą niewinność. Nieliczna tylko 
garstka mężów nie zw racała uwagi na otrzy­
mywane anonim y i odnosiła się do nich z 
krytycyzm em , gdy tymczasem w większości 
rodzin w F leurance pow stawały skutkiem  
tych anonim owych listów

spory, zwady, kłótnie i prawdziwe 
dram aty małżeńskie.

W  sumie konsekwencją tych anonimów7, pi­
sanych przez jakąś zbrodniczą iście rękę, 
było rozwiedzenie się 12 małżeństw , mim o, 
że w7 żadnym  z tych 12 wypadków nie zdo­
łano ustalić rzeczywiście jakichkolw iek bliż­
szych stosunków7 pomiędzy śpiewakiem Jau ­
reau a oskarżonym i o wiarołomstw7o żonami.

I dopiero teraz udało się policji w ykryć 
sprawczynię te j k am p an ii. anonim ow e,. k tó /a  
przez kilka la t z rzędu siała niepokój w 
mieście Fleurance.

W inow ajczynią okazała się m łoda w do­
wa, Maria Cazes.

Pracow ała ona w domu śpiewaka Jaureau  w 
charakterze sekretarki i zarządczymi gospo­
darstwa.

Zakochana na zabój w  sw ym  chlebodaw- 
ly ,  była o niego chorobliwie w prost zazdros 
na, m im o, że nigdy nie zdradzała się przed

nim  ze swą miliścią.
Aby jednak uniemożliwić, swemu ukocha­

nem u obcowanie z innym i kobietam i, chwy­
ciła się potwornego pom ysłu wysyłania o- 
szczerczych listów anonimowych. F ata ln ie 
odbiła się rónież cała ta akcja Marii Cazes 
na osobie samego śpiew7aka Jaureau.

Nie ty lko  bowiem utracił swe stanowisko

w teatrze m iejskim , lecz został również zbój 
kołow any przez w szystkie  koła tow arzysk;e 
w mieście.

Wobec sędziego śledczego „tłum aczyła 
się“ Maria Cazes tym , że w chwili, gdy pi­
sała i w ysyłała swe oszczercze listy anon i­
mowe, zdawało się jej istotnie, że to, co pi­
sze w anonim ach, jest praw dą...

Młodzież robotnicza
w świetlicy strzeleckiej

Odd2iatu — &osna&i®c Stary
W  Sosnow cu p r ;y  u l. S w obodnej T! i 

m ieśc i s ię  św ie tlic a  O ddzia łu  Z. S. S o ­
snow iec S ta ry .

W  c ią g ły m  k o n ta k c ie  z o d d z ia ła m i 1 
s trze lc am i odw iedziliśm y  z k o m endan tem  
g ra n iz o n u  Z. S. m , Sosnow ca st. kom p, 
E . Z a ry c h tą  n ow opow sta łą  św ie tlicę s trz c  
lecką , k tó ra  zo s ta ła  zbudow ana z w ła s ­
n y ch  funduszów  i  p ra c y , o raz  pom ocy k il  
k u  o f ia rn y c h  jed n o stek .

Ze zniszczonego g a ra ż u  kosztem  ty s ią ­
ca  z ło tych  w  gotów ce i m a te r ia le  budo w is 
n y n i w k ró tk im  czasie p o w sta ła  w zorow a 
św ie tlic a , sk u p ia ją c a  m łodzież rzem ieś ln l 
e rą  sąs ied n ich  zak ładów  p rzem y sło w y ch  
p rz y sz ły c h  do b ry ch  o b y w ate li i fac h o ­
w ych  rzem ieśln ików .

S k ro m n y  b u d y n e k  z p rz y le g a ją c y m  te  
ren e m  do ćw iczeń p o s ia d a  je d n a k  obszer 
n ą  sa lę , w yposażoną w trz y  d łu g ie  sto ły , 
ław k i, u m y w aln ie , ap teczkę , szafę na 
sp rzę t, m u n d u ry  i  b ib lio tekę .

O bok ćw iczeń w yszko len iow ych  człon 
k aw ie  k o rz y s ta ją  z b ib lio te k i w ilo śc i 258 
k siążek , g ie r  i  ty g o d n ik ó w  o rg a n iz a c y j-

Pokłady rudy
o d k r y t o  w

W  Kieleckiem natrafiono na ślady wyso 
ko wartościowej rudy  m anganowej. Złoża 
jej w ystępują na powierzchni 
na w ysokiej szkarpie w  rejonie Pińczowa. 
Crrubośi pokładu dochodzi do 1 m tr. Siady 
rudy stwierdzono na przestrzeni 3 kim . '/.a  

wiera ona do 57 proc. manganu.
Odkryciem tym  zainteresowały s*ę wiel­

kie zakłady hutnicze W  chwili obecnej ru-lę 
manganową, niezbędną przy produkcji wyso 
ko-gatunkow ej stali, sprow adzano z zagrani­
cy. Dotąd na terenie Polski stwierdzono obce 
ność tej rudy w Górach Czywczyńskicli w7 wi 
diach Czeremoszu W skutek trudności tereno

Na^lu*8?a szosa na ś*  e ie
N ajd łu ższ a  szosa  św ia ta  m ieśc i się  w 

S ta n a c h  Z jedn . P o czą tek  sw ój b ie rz e  w 
sam y m  N ow ym  Jo rk u ,, d o k ła d n ie  n a  ro  
g u  42 u lic y  i 5 a le i W  ty m  w ła śn ie  m ie j 
scu z n a jd u je  się  s łu p  z n ap isem  „D roga 
L in co ’u  — S an  F ra n c isc o  3.384 m ii”. 
D ługość  te j  szosy w ynosi za tem  w p rzy  
b liżon iu  5.955 k ilo m etró w . N a  ca łe j tra s ie  
liczy  on a  20 m e tró w  szerokości i  p rzec t 
n,'i te ry to r ia  d w u n a s tu  stanów .

SBPaSFlT

manganowej
k i e l e c k i e m
wych pokładów tycli nic opłacało się eksplo 
alować.

nycli o raz dzienników 7 m ie jscow ych
O ddział z n a jd u je  się  w  s ta n ie  o rg a n i­

zow ania działów  p ra c y  w k ie ru n k u  w y ­
szkolen iow ym , św ie tlicow ym  i sp o r to ­
w ym , p rz e p ro w a d z a ją c  r e k r u ta c je  człon 
ków.

Ś w ie tlica  ta  je s t  d a lszy m  etapem  po w 
s ta ły c h  b udynków  i s trz e ln ic  Z w iązku 
S trze leck ieg o  w7 pow iec ie  będz iń sk im  w y 
łączn ie  o w ła sn y c h  s iła c h  i  w7 n ie j w in n a  
g rom adzie  się m łodzież robo tn icza  w w ol 
n y ch  ch w ilach  od p ra c y  zaw odow ej.

N ależy  w ięc z ca ły m  u zn an iem  pod­
k re ś lić  w y s iłk i Z a rzą d u  i  K o m en d y  O d­
d z ia łu  w  sk ład zie  p rez esa  S. K ru szy ń ­
skiego, w icep rezesa  J ,  K ozłow skiego, ko­
m e n d a n ta  H . G ars tk i, s k a rb n ik a  P. C b rzą  
szcza, g o sp o d a rz a  ii. D rożdżyńsk iego , se 
k re ta rz a  P . Je z io ro w sk ieg o  i b ib lio tek a ­
rz a  B. S k rzek a  i  o siąg n ię te  re z u lta ty  nad  
stw orzen iem  trw a ły c h  p o d staw  rozw oju  
O ddzia łu  Z w iązku  S trze leck iego  w dziel 
n icy  Sosnow ca zda ia  od g w a ru  i ru c h a  
u l ic  śródm ieścia .

To toż m łodzież robo tn icza , liczn ie  za 
s ila ją e  szereg i O ddzia łu  Sosnow iec S ta ry  
w y ra z i na jw łaśc iw szą  ocenę i na leżn y  sza 
cu n ek  d la  b ez in te re so w n ej i  w y d a tn e j 
p ra c y  ty c h  n ie liczn y ch  bez w y trw a ły c h  
k ie ro w n ik ó w  ru ch u  s trze leck ieg o  na od 
c in k u  oddziału .

St. A hratański.

Bezpłatna biblioteka „Exuresu Zagłębia “

2 powieści i gazetę
zupełnie bezpłatnie

otrzym a każdy, kto zaprenum eruje ..Expres Zagłębia^ do dnia 1 stycznia 1939 r. i p ren u ­
m eratę opłaci z góry za miesiąc styczeń.

Powieści te, drukow ane w naszym  dodatku poniedziałkowym w formacie książko­
wym pod tyt.: „W  SZPONACH SZATANA” i „KW IAT SZCZĘŚCIA" dzięki swoim zale­
tom  literackim  i akcji pełnej napięcia złożą się n a  niezwykle interesującą lekturę, k tóra 
będzie w  dalszym ciągu uzupełniana przez drukow ane w  „Expresie Zagłębia nowe 
świetne powieści autorów  polskich i obcych.

Nowa powieść ilustrow ana s e n s a c y j n a  B o h d a n a  Lekszyekiego p. t.:

99 K R W A W Y
ukaże się już dn. 19 hm. w naszym poniedziałkowym dodatku, w formacie książkowym.

Sosnowiec, czy Katowice?
Gdzie odbędzie się mecz treningowy reprezentacji Polski z Zagłębiem

Donosiliśmy przed paru  dniam i że kapl 
tan PZPN. p. Kałuża oświadczył w rozmowie 
telefonicznej zarządowi zagłębiowskiego okrę 
gu iż PZPN. zatw ierdził term in meczu trenin 
gowego w Sosnowcu na dzień 15 stycznia 
1939 r. między reprezentacją Polski i reprc 
zenlacją Zagłębia

Tymczasem, jak  nas poinform ow ał sekre 
tarz śląskiego OZPN. p. Antoszewski, mecz 
treningowy odbędzie się w dniu 6 stycznia,

ale w Katowicach, dokąd m a przyjechać repr 
Zagłębia i gospodarzem będzie Śląski okręg.

Po otrzym aniu tej w iadom ości przeprowa 
dziliśmy rozmowy z członkam i zagłębiowskie 
go okręgu p. prezesem W olskim  i p. Bitne- 
rowskim, którzy wiadomość tą  zdementowali, 
oświadczając, że jakkolw iek nie otrzym ali z 
PZPN. pisemnego potw ierdzenia co do m e­
czu w Sosnowcu, to jednak sądzą, iż p. Kału 
ża m ylnie ich nie poinform ował.

Okręg zagłębiowski nie zgodzi sic na to, 
•łby mecz ten został przeniesiony do Katowi.;. 
Tem bardziej, że okręg poczynił w związku z 
meczem szereg przygotowań, przesuwając m. 
in. term in walnego zebrania z 15 na 14 stycz 
nia, oraz po 1) te  mecze treningowe na Ślą 
sku kończyły się deficytowo dla PZPN., p o i  
czas gdy w  Sosnowcu PZPN. zarobił na czy 
sto 700 zł. z meczu treningowego dw uch 
team ów Polski 2) te  posiada doskonałe tra

Przepowiednie a s t r o l i i i m j
D LA  URODZONYCH 18 G R UDNIA
IG grudnia urodzeni obdarzeni są uspo 

sobien iem  bezm yślnym  i n iesta łym  te*  
ch u je ich bujna fantazja, in tu icja, są  
niezależni, lubią ruch i n iespokojne r.j 
cie  są lekk om yśln i, zm ysłow i, odczuwają  
bojaźń przed przyszłym  życiem  i n ie ta* 
przejaw ia s ię  chęć poszukiw ania coraz ł« 
now ych wrażeń. U nikać pow inni gier hs  
zardowych.

N ajw iększy w pływ  na Ich los życia, 
charakter i  przeznaczenie w yw iera  Mer* 
kury szczęśliw y m iesiąc czerw iec, d a ty  
dnia 8. 13, 21} 27, liczb y  lo teryjn e
3 7 8 5. ‘ 2311

-:o;:o:-

D O B R Y  D E S E R
TO U Z U PE Ł N IE N IE  DOBREGO  

O B IA D U
ŁATW A I T A N IA  LEGUM INA  

BISZKOPTOW A.
3 j a ja  duże, lu b  4 m ałe, 12 i pół d k g  mą 

ki, 12 i p ó ł d k g  cu k ru  m ączki (pud ru ), 1 
p . c u k ru  w an iłinow ago  D ra  W an d era , pól 
łyż. kaw . p ro szk u  do p ieczeu ia  DA W  A 
D ra  W a n d era . Ż ółtka u tineć  z cukrem , 
dodać c u k ie r  m a n v in o w y , n a  koniec tęg ą  
p ia n ię  z pozosta łych  b ia łek , n a  p rzem ian  
z m ąk ą  p rz e s ia n ą  z p ro szk iem  do piecze 
n ia  D A W A . P ie c  w to rto w n icy  lu b  po ­
d łu żn ej fo rm ie  w y sm aro w an e j m asłem  
i w y sy p a n e j b u lk ą  ta r tą .  Podczas piecza 
n ia  n ie  po ru szać  fo rm ą, b y  p ia n a  nic o- 
p ad ła .

B iszkopt m ożna podać ja k o  deser, oh i a 
n y  sok iem  m alinow ym  lu b  w iśniow ym , 
b itą  śm ie ta n ą  z cu k rem  w an iliow ym  
D ra  W an d era , z lu k re m  czekoladow ym , 
lu b  w reszcie n ad z ia n y  m a są  z rob ioną  > 
b u d y n iu  czekoladow ego D ra W a n d e ra ,

Okropna śmierć dziecka
W M YDLINACH

W  m ie sz k an iu  S ym che B o h re ra  w J a  
ro s ła w iu  w y d a rz y ł się  s tra sz n y  w y p ad ek  
śm ie rc i 2-Letniego dziecka.

M a lk a  dziew czynki zo s taw iła  ją  w m io 
sz k am u  bez op iek i u d a ją c  się n a  chw ilę  
do są sied n ieg o  dom u. W  m iędzyczasie  
dziecko w pad ło  g łó w k ą  do s to jąceg o  w  
k u c h n i dużego b a n ia k a , n ap e łn io n eg o  w y 
d’in am i.

K ied y  po chw ili B o h re ro w a w ró c iła  
do m ieszk an ia , za u w aż y ła  w y sta łąe e  z ba 
n ia k a  nóżki dziecka, k tó re  — ja k  się  oka 
żuło u to p iło  się  w  m yd linach .

M a tk a  tra g ic z n ie  zm arłeg o  dz iecka  od 
p o w iad ać  będzie p rze d  sądem  za b ra k  
n ad z o ru  n ad  n im

-:o :0 :o :-

Rynek Tuniski spokojny
N a tle  p ro p a g a n d y  ro z w ija n e j prze* 

cz y n n ik i w ło sk ie  d o k o ła  sp ra w y  T un isu , 
o d b ija  spokó j, ja k i  p a n u je  n a  ry n k u  ta*  
n isk im . W  o k resie  n a jw ięk sze j gorączki 

J ą n e j w y stą p ien iem  poelów  p a r la -  
1 w łosk iego  o raz  k o n trd e m o n s tra c ja  

m i w T u n isie , a k c je  w szy stk ich  n a jw a ż­
n ie jsz y ch  p rze d sięb io rs tw  tu u isk ich  zw y i 
k o w aly , in n e  zaś u trz y m a ły  s ię  n a  do tych  
czasow ym  poziom ie. :

w iasie boisko i 3) że wogóle nie widzi powo 
dów d!a k tórych miałby rezygnować z praw  
gospodarza n a  rzecz innego okręgu.

Kulisy tego nieporozumienia, tkw ią vr 
ostatn im  zwycięstwie jedenastki Zagłębia 
nad m istrzem  Polski. Sportowa opin u Śląsk*, 
poczęła .się interesow ać repr Zagłęai:*, b y ł y  
naw et głosy, aby sprowadzić Zagłębie na 
Śląsk. No, i okazja się ku tem u nadarza, więc 
czemużby jej nie wykorzystać

SKŁAD DRUŻYN NA PIERW SZY 
MECZ TRENINGOWY.

W  niedzielę, na stadionie w Chorzowie 
odbędzie się mecz piłkarski z cyklu przygo<o 
w ań do drużyny polskiej przed wyjazdem , l i  
Fyancji.

Team  reprezentacyjny wystąpi w składzie. 
Rudnicki — Szczepaniak —  Twórz —  Gór* 
— Nyc — Dziwisz —  Piec I —  Piontek —• 
Matias —  W odarz.

Poza tym  wyznaczeni zostali do drugiego 
zespołu m. in.: Mrugała, Będkowski, W ostat, 
Pytel, Pohopin, Kinowski, Kuchta, Michał 
ski, Piec II, W alus, Cebula) God, Nicchcioł, 
W i ę c e k ,  K u l a w i k ,  G e m  z « 
oraz Zdeblok, Singewald, Musioł i Kruk.

Początek spotkania o godz, 14-tej



Str. 9. , .  .EXPRBS ZAGŁĘBIA*' Nr. 345

i

WIELKA REWIA MODY
iW związku z międzynarodowymi mi­

strzostwami narciarsk imi (FIS), które od 
będą sit; w połowie stycznia 1839 rokit w 
Zakopanem, została zorganizowana v\ 
Teatrze Polskim, w Warszawie wielk i re 
wia narciarska mody zimowej, w czasie 
której zaprezentowano kostiumy i s tro ­
je,-jakie będą używane w czasie tej wiel-

NAKCIARSKIE.L
kiej imprezy narciarskiej

Dochód z rewii został przeznaczony na 
najbiedniejsze dzieci Warszawy dla Ko­
m itetu „Osiedle”, pozostającego pod prze 
wodnictwem p. Marszałkowej Piłsudsk oj 
Na zdjęciu — fragm ent z rewii mody zi­
mowej.

'

KusacmsKi zdyskwalifikowany na 3 l ita
5kandal  z rozdawaniem nagród

Nadszedł czas zaopatrzenia się 
w podarek gwiazdkowy
Podajemy do wiadomości P.T. Odbiorców 
że w okresie gwiazdkowym dodajemy de 
każdego zakupionego w naszym sklepie 
aparatu, cenne upominki.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM S. A.

K in o  „ P A T R I A i d

Wstrząsający dramat ludzi oddzielonych od świata kratami!

Warszawskie koła sportowe poruszone 
zostały sensacyjną wiadomością o grożącej 
dyskwalifikacji Kusocińskiemu, Nojemu i 
kierownikowi sekcji lekkoatletycznej Warsza 
wianki, p. Żubrowi.

Dyskwalifikacje te miały nastąpić w 
jwiązku 7. przydziałem nagród na inistrzo 
f-twaeh Polski. Sprawa poruszona była na 
walnym zgromadzeniu W. O. Z. L. A., gdzie 
wybrano komisję (na prawach walnego zgro 
Biadzenia) w osobach pp.: Nałęcza i Mali­
nowskiego.

Komisja ta ukończyła swoje dochodzenie 
ł powzięła następujące decyzje: Odsunąć p. 
Zubera od piastowania mandatów i prac 
organizacyjnych na przeciąg lat i. I len tycz 
ny rygor zastosować wobec p. KusoOńskiego 
k'Óry w krytycznym okresie .sprawował 
funkcje wiceprezesa WOZI .A.

Natomiast komisja nie dopatrzyła s i ; 
przewinień w postępowaniu Nojego, któremu 
postawiono zarzut, żc domagał sic otrzyma 
nia nagrody przed starłem w biegu na 5 km

iiu było wtdzów
NA MECZACH LIGOWYCH?

Frekwencja na meczach ligi znacznie 
się zwiększyła. Gdy w 1387 r. na meczami 
ligowych było obecnych 983 iys. widzów
w r. b. -- t y s .

Najwięcej widzów byle w Warszawie 
— 10-1 ty s . na b'askn -  Rfi tys., w K ra­
kowie — 87 tys., we Lwowie — 27 ty  3. i 
w Wilnie - 17 tysięcy.

Największą frekwencją cieszyły -,ię 
mec/e Polonii (przeciętnie 7281 widzów na. 
icdnyni meczu), następnie Ruchu (prze­
ciętnie 4894 widzów).

Największy dochód *pr y.niosly nmezc 
ligowe Polonii (48 7 tys. zł.), nast ępnie 
Cracovii N89.8 tys. •/!.)." Ruchu (37.5 tys. 
zl.). 1 KS u (30.7 tys. zł.) itp.

Widzi przyszłość k a ż d e g o
człow ieka

liliH

Kto nie inoże osobiście C/  
odwiedzić aslrologa-chiromanięj 
W. Pyffelio, nadtśle: imię, ̂  
cio-fę urodzenia swoją lub osól̂ j 
zainteresowanych j 95 gr.

w znaczkach pocztowych.
Po nadesłaniu otrzyma pocztą 
wypisaną a n a liz ę -h o re sK o p  swego życia.

O sobiście przyjmuje 
od 1 2 -.J do 2 -ą  I. od a.«j do S -ą  wiccz. 

Adres: W a r s z a w a ,  B e d n a r s k a  17 
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Dezycja powyższa, w tej ubolewania go 1 
nej sprawie, przekazana zostanie zarządowi 
WOZLA.

WYSPA SKAZAŃCÓW
w roli głównej ANN SHERIDAN 

Film, który wzruszy wszystkich! Film o niebywałym napięciu

C E N Y  M I E J S C  OD 25 CR.

wg* «•$ »  ■»«&<»■• 4 ^  “*$»* ’•ę f t
J  KINO „Z A G Ł Ę B iE ” »
T Dziś! 1% ICGKnasza rodaczka Y

w potężnym filmie ^

Tango Notturno f
j  Wspaniałe melodie, które śpiewa cały świat, y

P oczątek  o godz. 17.30, w  n iedzie le  15.30. A

CZŁOWIEK PRZED S A11 EM.

1STB*2L y i t e ś c i o w e

t
•UNO „ ć O e N ł t

Szalona komedia tysiąca 
mień p. t.

liieporozu-

Ostrożnie
profesorze

w roi. gł. HAROLD LLOY jako roz­
targniony profesor archeologii.

Początek I seansu o godz. 17.30, 
w niedziele i święta o godzinie 15.30

c r  - 3
^  W szystk ie  przyszłe  m g ła  o s łan ia , 

Do tej w iedzy w ejścia  w zbran ia . 
A Wacław Pvff«Ho m a m oc w łaćn ie

W zacisznej knajpce zebrało się paru  
kolegów. Wszyscy byli odniedawna żona 
ci rozmawiali natu /ain ie  o teściowych

— Moja teśctwa — skarżył się pan d?> 
rzy Córka — to lui.ięorsza na święcie. 
Pytlu je  od rana d , nocy, jakby ja  kio 
nakręcił. Każdego dnia z sąsiadkami r.i 
ban uskutecznia, służącą z przeciwka bez 
okno melduje, a nasz dzwoniec to ją ive’o 
ra j miotłą zaiwanii, ponieważ że jego sta 
rą pomyjami oblała 1

Po całych dniach ma ciioroba eskaw ką. 
A o wiele nie czka (o tylko dlatego, że 
ziewa. A jak ziewa, to lak jej się gęba 
rozwiera, że dwa k.iice węgla mógłby 
tam  wsypać.

Kąz nawet ■«••• ic’-.ia lakiem sposobem 
szczękę i uciechę mieliśmy z tego prawda! 
wą ponieważ ?e. cały. dzień gadać nie mo 
gła, aż jej rozmów nici; /reperowano.

— Twoja teście u i — w trącił się pan 
Antoś Strzelec (o przy mojej jeszcze 
złoto Bo moja uRuiość że miele jęzorem 
cały dzień, ale ' także samo gada Ije/ sen 
w nocy.

A że kimie, chucoba, w tyiu samym po 
kojn co i ja z małżonką moją ślubną, 
znakiem tego kapujesz chyba, jak nam 
toto gadanie przeszkadza.

W ygląd ma, jak istny diabeł. Wąsy 
jej się puszczają i broda, foudziol posia 
da haczykowaty, a na lewy platfus uty 
ka, jakby kopyto w luieie miała.

Pan Antoś zamilkł i głos zabrał pan 
Wiesław Kornik:

— Moja teózdon-o rzekł, to całkiem 
insza osoba, chłopaki kochane. Jestem 
z nici ba rdze ko ulen ty ? lepszej mnie nie 
potrze.

Z nikim się. r.ic kłóci. Po mieszkaniu 
ole lata Nie e»ęfci, me ziewa.

Rzw-ońcowe.i pom yjam i wie oblewa. Z

kuchtami aw antur nie uskutecznia. Prze* 
sen nie gada.

.Jednym słowem • cicha, spokojna ko­
bita.

Goście zerwali su; na rów ne nogi.
— Musimy to cudo zobaczyć! Podał 

nam Wiesik adres, byle prędko!
-  Proszę bardzo — odparł z uśmie­

chem pan Wiesław. — Cmentarz, 
pierwsza brama, siódma aleja, trzeci 
rząd!

Goście zdębieli. Fo cliwili uznali, że 
pan Wiesław zakpi? sobie z nich brzydko 
i dali mu w skórę, aby mu się na przy­
szłość odechciało podobnych kawałów.

Sąd uznał w inę panów Górki i Strzelc-a 
za udowodnioną i skazał każdego z nich 
na 3 dni aresztu.
■łw

f f i t m o r
SZCZYT REKLAMY

Fabryka sztycznych pereł ogłasza w 
pismach reklamę swoich wyrobów:

„Ostryga produkuje perły  według mc 
tod, których sekret jest nam nieznany, 
my zaś produkujemy nasze perły według 
metod, nic znanych ostrydze.

* * #
JEDYNA TRUDNOŚĆ.

— W tym płaszczu nie spostrzeże pan 
nawet że deszcz pada.

- Dobize. Ale w jaki sposób zorien u 
ję się że przestał padać?

# * #
NIEPOROZUMIENIE.

— Panno Zosiu, za każdym razem gdy 
pani się śmieje, miim ochotę powiedzieć: 
„Przyjdź do m n ie’!

Ależ pan jest Don Juan! ‘
— Nic. dentysta!

QR03KE OStOSZćHlA

ZOIJIilO.NK O O K IIM U N T Y

CIEŚLA MARIA zguoiia do w od osobi­
sty wydany przez zarząd gminy Uoorow- 
niki.

RO ŻN E

'L POWODU śmierci ś. p. Zygmunta Ko­
walskiego wyraża Rodzinie Zmarłego ser­
deczne współczucie Krawiec męski Hen­
ryk  Grochowina, Sosnowiec, Modrzejew­
ska 29.
MODNE czesanie pań wykonuje Stani­
sław B.onczek, Sosnowiec, Sielec, Naruto- 
v.ie/a .,4. Zakład fryzjerski.

MIŁOŚNIK L \\ IERZA I.
Do doktora zgłasza się wychudzony 

jincjcnl. D o k t o r  nuda go i orzeka
— Męczy pana soliter. J uż rna go. pa a 

od dawna. Ale to się aa usunąć. Przepisie 
panu lekarstwo, -które tego - solitra zni 
sz.cz y.

— Panie doktorze! J a  lego lekarstw* 
nigdy nic zażyję!

— Dlaczego??
— Jestem  członkiem Towurżj siwa O- 

pieki nad zwierzętami i nie mogą drę­
czyć zwierząt.

* * #
PRACA FIZYCZNA

H rabia Pętelka zie su; czuje. Wezwn 
więc lekarza, który go zbadał i pown 
da:

Nie skonstatowałem nic poważnego 
nie poradziłbym panu hrabiemu zająć s |e 
Jakąś pracą fizyczną...
• — No, dobrze, ale cóż ja mam robie I

Lekarz pomyślał chwilę i odparł:
— Na przykład może pan hrabia sam 

robić dziennie 10 papierosów?... .
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